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Pozwólcie mi panowie, że zwrócę się 
jeszcze pokrótce ku dyskusyi ogólnej. W dy- 
skusyi tej sprzeciwiono się z pewnej strony 
projektowi zasadniczo z tego punktu widzenia, 
że zażądano zniesienia kuryj interesów i upo­
wszechnienia prawa wyborczego. Że Rząd o- 
świadcza się przeciwko temu, wypływa już z 
zasadniczego stanowiska, które wyłuszczyć 
miałem zaszczyt. Pozwolę sobie tylko dodać 
jeszcze to, że Rząd sprzeciwia się temu nie- 
tylko z tego powodu, że to w tej wys. Izbie 
może nie dałoby się przeprowadzić, lecz i dla 
tego, że Rząd oświadcza się bezwarunkowo 
przeciw zniesieniu reprezentacyi interesów i 
żadną miarą nie mógłby przyłożyć ręki do 
takiego zniesienia reprezentacyi interesów a 
zaprowadzenia powszechnego prawa głosowa­
nia. (Brawo, brawo).

A dalej pewien wielce anowny pan 
posi°1’ a  czeskiej większej własności i tak sa­
mo pewien pan poseł z Galicyi wniósł zasa­
dnicze zastrzeżenie przeciw projektowi w tym 
duchu, że w projekcie rządowym prawo Sej­
mów co do obs.yłania Rady Państwa nie jest 
restytuowane w tym sensie, w jakim trwało 
aż do roku 1873. Szanowni panowie posłowie 
sami przyznali, że sprawy tej obecnie nie mo­
żna traktować jako aktualnej. Że więc mimo 
to oświadczają, iż przyjmują projekt niniej­
szy za podstawę dyskusyi, zasługuje to na 
wdzięczne uznanie jako wyraz poczucia obo­
wiązku, które z patryotycznem zaparciem się 
samego siebie zawsze gotowe jest poddać wła­
sne zdanie dobru Państwa.

Pos. Rusk i.3kie wytoczył szereg zarzu­
tów przeciw projektowi, zarzutów, któro wła­
ściwie należą do dyskusyi szczegółowej; ale 
powiązał je niejako między sobą i przedsta­
wił jako kautele i korrektury powszechnego 
prawa wyborczego, tak, że przynajmniej w 
ogólności trzeba mówić o nich w dyskusyi 
ogólnej. Otóż pozwoliłbym sobie wypowiedzieć 
zdanie, że pan poseł staje w pełnej sprzeczno­
ści sarn z sobą. Przyznał, co ja oświadczyłem 
imieniem Rządu, że gruntownej zmiany p ra­

wa wyborczego wogóle dziś przedsiębrać nie 
można, a jednak w wnioskach swych posuwa 
się tak daleko, że żadną miarą nie mogą od­
nosić się do samej tylko nowej ogólnej klasy 
wyborców, lecz zawisły od zupełnej przemia­
ny postanowień prawa wyborczego w innych 
także klasach. Skoro szanowny pan poseł żą­
da n. p. zaprowadzenia cenzusu inteligencyi, 
nie może przecież żadną miarą przyznać, żeby 
ten cenzus obowiązywał tylko w ogólnej kla­
sie wyborców i żeby analfabeta, którego się 
ma wykluczyć z ogólnej klasy wyborców był 
dopuszczony do wyborów w kuryi miejskiej 
lub wiejskiej. Tak samo ma się rzecz z wie­
czystymi spisami wyborców w jego rozumie­
niu ; jeżeliby bowiem dotychczasowe prawo 
reklamacyi naraz uregulowane być miało w 
ten nowy sposób tak, że w razie rozpisania 
wyborów wszelkie prawo reklamacyi byłoby 
zniesione, to czyż zmiana tak doniosła mogła­
by być zaprowadzona tylko w jednej klasie 
wyborców? Albo czyż odmówienie dyet po­
selskich, co pan poseł zresztą wypowiedział 
tylko jako pomysł, niejako wniosek, miałoby 
:odnosić się tylko do nowej klasy wyborców? 
( Wesołość). Co się tyczy jego szczegółowych 
pomysłów, będzie w dyskusyi szczegółowej, 
jeżeli pan poseł uczyni ten lub ów wniosek, 
sposobność pomówić o nich dokładnie. Tu za­
znaczam tylko, że na zapowiedziany przezeń 
już to dyskusyi ogólnej wniosek, co do spo­
sobu, w jaki projekt rządowy rozwiązuje kwe­
sty ę pośredniczą i bezpośrednich wyborów, 
Rząd zerdzić. się nie może.

/janiai skończę, pomówię joszoae o pew­
nej sprzeczności, która ujawniła się we wszyst­
kich mowach. Z wielu a przeciwnych sobie 
stron twierdzą, że to, co niniejszy projekt re­
formy wyborczej ma stworzyć, jest tylko pro- 
wizoryum, stadyuin przejściowein; z innej stro­
ny mówią, że przeznaczeniem projektu reformy 
wyborczej jest raz na zawTsze zatamować ruch 
żądający reformy. Oba twierdzenia trzeba brać 
cum grano salis. Żadnemu dziełu ludzkiemu 
nie dostaje się w udziale trwałość wieczna^

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
i  wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

- (J Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 een-
' tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakeyi i Admini- 

straeyi uliea Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować.

Reklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 88.

H e n ry k a  S ien k iew icza , powieść ju­
bileuszową p. t.

„KRZYŻACY"
drukować będziemy w roku bieżącym.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył w dniu 21 kwietnia b. r. przyjąć na o- 
sobnej audyencyi nadzwyczajnego posła i u. 
pełnomocnionego ministra rzeczypospolitej 
Zjednoczonych Stanów Brazylii, Bacharefa 
Cyro de A z e v e d o, i odebrać od niego u- 
wierzytelniające pisma.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem pismem odręcznem z dnia 12 
kwietnia b. r. nadać najmiłościwiej naczelni­
kowi c. k. urzędu probierczego w Krakowie, 
cechowniczemu Leonardowi L e p s z e m u ,  
złoty krzyż zasługi z koroną.

Pan Namiestnik zamianowr1 " • 1r ^ u -  
ołicerów rachunkowych L klasy Aleksego Ro­
m a n y  k a z 4 pułku ułanów i Eugeniusza 
L o g i n a  z 41 pułku piechoty, oraz c. i k. 
wachmistrza żandarmeryi Antoniego P a 1 i s ę, 
c. k. kancelistami Namiestnictwa, i przydzie­
lił R o m a n y k a do służby w starostwie w 
Bóbrce, L o g i n a  do-s*.^by w starostwie w 
Kamionce a P a l i s ę  do służby w e. k. Na­
miestnictwie.

CZĘŚĆ SIEURZĘDOW A

Lwów, 27 kwietnia.

Mowa J E . P a n a  M in istra  d r .  R ittn e r a .
o projekcie reformy wyborczej.

(Dokończenie).
Zachodzi teraz pytanie, jak te dwie za­

sady, które, co właśnie wywieść sobie po­
zwoliłem, przeważają w dzisiejszych prądach 
powszechnych, t. j . : po pierwsze zasada upo­
wszechnienia prawa wyborczego, po drugie 
zasada zabezpieczenia reprezentacyi interesów, 
są przeprowadzone W niniejszym projekcie re­
formy wyborczej. Co się tyczy rozszerzenia 
prawa wyborczego, nie ma pewnie w tej wys. 
Izbie wątpliwości, że w tym względzie posu­
nął się Rząd tak daleko, .jak tylko było mo­
żna-, a więc co do tego punktu nie ma wła­
ściwie opozycyi. Co się tyczy drugiej zasady, 
reprezentacyi interesów, jest to pytanie samo 
w sobie bardzo trudne i w rozmaitym duchu 
potrącano o nie tu w wys. Izbie. Pod tym 
względem mogę powołać się tylko na to, co 
Pan Prezes gabinetu wypowiedział po wnie­
sieniu projektu. Rzecz to bardzo prosta. Przy­
znajemy bez wszystkiego, że reprezentacya 
interesów, jaką zawiera konstyiueya austrya- 
cka, nie jest doskonała, że przeto wymaga 
reformy. Ale reforma ta w dzisiejszych oko­
licznościach prz eprowadzić się nie da, i za­
chodziła alternatywa: albo zaniechać w ogóle 
reformy wyborczej dla tego, że reforma re- 
prozentacyi interesów nie da się przeprowa­
dzić, albo przeprowadzić reformę wyborczą w 
ten sposób, żeby reprezentacya interesów po­
zostawała nietknięta. Pan Prezes gabinetu 
przytoczył wówczas przyczyny, dla których 
Rząd stanął bezwarunkowo na tem drugiem 
stanowisku.

— Prawda, wszystko na tym świecie od 
losu, nawet talent od losu i łaski P aD a  Boga 
zależy! Przychodzisz z nim na świat.

— W tutejszej budzie są talenta?
— Zobaczysz i przekonasz się sama.
— Jest jaka bohaterka?
— Niby jest, ale jaka! W iesz, że ja 

gram sentymentalne, a nawet tragiczki? !...
Rozśiniały się razem.
— Mów dalej o aktorach — nalegała 

Dziunia.
— Ani jednego słowa, dopóki ich sama 

na własne nie zobaczysz oczy. Dziś nie ma 
przedstawienia, lecz jutro będziesz w teatrze 
i osądzisz.... Spojrzyj przez okno jak tu ła­
dnie ! To nie Bochnia, chociaż ją  powinnam 
za Celestyna błogosławić.

Otworzyła okno. Głęboko w dole rzeka 
szumiała, u jej brzegów wielkie pastwiska o- 
żywionę grupami wesołego bydła. Wiatr świe­
ży, przesiąknięty wilgocią orzeźwiał.... Wpa­
trywały się z pewmą rozkoszą i upojeniem w 
widnokrąg zakreślony rzeką i wyskakującemi 
na południu górami.

— Jakież masz nadzieje — rzuciła py­
tanie Dziunia.

— Nie myślę o przyszłości. Gdy Ce­
lestyn zostanie notaryuszem, a ja potrafię go 
przywiązać i utrzymać przy sobie, ha to bę­
dzie to, co Bóg da. Tylko jednej się rzeczy 
boje.

'  — Mów!
— Boję się, abym nie była dla niego 

za głupia. Dziś śmieje się z mej głupoty i 
nazywa ją naiwnością. Ale jak wę przestanie 
śmiać, przestanę być naiwną....

— A ja jaka głupia! — zawołała Dziu­
nia — szczęściem, że mój amator nie żądał o- 
demnie rozumu. Ludko dajmy sobie słowo i 
weźmy się naprawdę do książek, a zobaczysz 
co z nas będzie za miesiąc.

Na dziedzińcu ukazała się mama, obok 
niej Janek, za niemi rozpromieniony mistrz.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
uliea Karola Ludwika 1. 9; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis.

Dziunia wybiegła naprzeciw matki.
— Niech się mama niczemu nie dzi­

wi — mówiła cicho — o nic nie pyta, wszy­
stko później sama opowiem.

Nie było czasu na odpowiedź mamy, 
we drzwiach stanęła Ludka wyciągając ręce.

— Mama, Janek, Cichy.... przepra­
szam mistrz. Rozbite stado znowu się ściąga— 
wołała radośnie.

— Jest już kto w tutejszej budzie z na­
szych — spytała mama.

— Spodziewani Puchalscy.... wzięli
ślub !

—- Chwała Bogu, będzie przynajmniej 
w stadzie jedno prawdziwe małżeństwo.... i 
to coś znaczy.

Siadajcie, mama na kanapie, pano­
wie na fotelach, Dziunia obok mnie.

Mama rozglądając się miała ochotę dzi­
wić się, lecz ostrzeżona milczała. Zastawiony 
stół budził wesołe myśli.

I cóż ? — rzuciła pytanie matce
Dziunia.

— Mieszkanie mam, śliczne dwa po­
koiki. A jaki widok niech Janek powie. Sły­
chać z otwartych okien szum Dunajca. Odpo­
czniemy sobie?

— Umeblowane!?..
— Nie, lecz raz przecie trzeba zostać 

porządnymi ludźmi, to jest mieć własne 
graty....

Mamo w Sączu nie będziemy wie­
kować.

— Nie mięszaj się do rzeczy, na któ- 
ryeh si§ nie znasz — zakończyła dyskusyę ma- 
ma w chwili} gdy służąca wnosiła półmisek.

(Ciąg dalszy nastąpi;.

52)

S E J - W - E I S .

U PROGU SZTUKI.
Z C Y K L U : „T E A T R ."

I.
(Ciąg dalszy).

W małym, schludnym domku , którego 
okna wychodziły na szumiącą rzekę i drze­
miące w niebieskich przeźroczach góry, mie­
szkała w dwóch pokoikach Ludka Wielki 
dywan w saloniku i wielkie lustro, mówiły 
o pewnej zamożności. Dziunia patrzała zdzi­
wiona.

— Nie dziw się moja droga , wszystko, 
co tu widzisz, pochodzi od Celestyna. Gdyby 
nie on, dawnoby nadeinną wznosiła się mo­
giłka, którą mi kopał Gąsior.

— Widujecie się często?...
— Właśnie wszystko wybornie jest uło­

żone. On tu u mnie nie był ani razu i nie 
będzie. Gdy nie występuję parę dni, a on ma 
czas, przyjeżdża, ja czekam na niego na 
stacyi i jedzieiny sobie do Żegestowa, lub 
Krynicy, do Bardyowa, na Węgry....

— Tęskni za tobą, ty za nim — mó­
wiła dalej Dziunia.

— Bardzo, spotykamy się spragnieni, 
zakochani i opowiadamy sobie historye na­
szych udręczeń.

— Zawsze jest dla ciebie upragniony....
— I ja dla niego, a mam nadzieję , że 

mnie masz za uczciwą dziewczynę. O zdra­
dzie więc nie ma mowy, wierzy m i, ja 
jemu!... Jestem wolna od podejrzeń, podglą- 
dań, płotek...

— Jesteś szczęśliwa? — zawołała Dziu­
nia....

— Człowiek zacny, rozumny, dba o 
mnie.... patrz w tak krótkim czasie, jaką moc 
przysłał mi książek!...

Dziunia chcąc ukryć wzruszenie a pcha­
na ciekawością rzuciła się na książki, Hipolit 
nie kupił jej ani jednej ! Uczuła różnicę i 
przepaść dzielącą go od Celestyna. Cień za­
zdrości, jak gaza przemykającej przez słońce 
chmurki, przesunął się w jej umyśle.

— Pierwszy raz w życiu — mówiła 
Ludka — czuję, że mi nieźle. I  gdyby w 
„budzie" były znośniejsze stosunki....

— Cóż w budzie — przerwała Dziunia.
— Chciwość , zdzierstwo i do nich za­

stosowane wszystko.... Aleś ty głodna! Zro­
bimy sobie bal, poszlę po polędwicę, kuchar­
ka usmarzy bifsteki , tymczasem przyjedzie 
mama z Cichym.

Pobiegła do kuchni wydać rozkazy, wró­
ciła i mówiła dalej:

— A teraz ty moja Dziunieczko opowia­
daj swoje przygody.

— Nie są ciekawe. W Rzeszowie w chwili, 
gdy się nam wybornie powodziło, przyjechał 
ojciec Hipolita z żandarmem i zabrał go. Hi­
polit małoletni.

— Oj ci amatorzy, to nasza plaga , a 
najgorsi.... małoletni. Ńie pojmuje jak mogłaś 
się tak złapać?...

— Kochałam go — odparła krótko 
Dziunia... -

— Te nasze głupie serca stają się za­
wsze przyczyną naszych nieszczęść — zawo­
łała naiwna.

— Cóż robić, trudno je zmienić — od 
parła Dziunia.

— Trzeba się przynajmniej starać do­
brze je umieszczać.

— To wszystko moja Ludko od losu za­
leży. Gdyby twój notaryusz nie był dobrym 
człowiekiem.



Na porządku dziennym dalszy ciąg dy­
skusji szczegółowej nad projektem reformy 
wyborczej, mianowicie nad §. 1 noweli do u- 
stawy o reprezontacyi Państwa.

Pos. ks. K l u n  (z klubu Hohenwarta) 
motywując wniosek mniejszości, powiększenia 
liczby nowych posłów z 72 na 73, tak aby 
Kraina miała dwóch posłów w Y. kuryi o- 
śwładcza, że wnioskiem swym żąda nie łaski, 
lecz najprostszej sprawiedliwości. Liczba 72 
nowych mandatów jest w projekcie rządowym 
fałszywie, a więc i niesłusznie rozłożona na 
kraje. Bardzo dokładnym obrachunkiem do­
wodzi mówca, że Czechom, Morawie, Dolnej 
Austryi i Górnej Austryi nadaje projekt rzą­
dowy za wiele mandatów, a to z krzywdą 
dla Galicyi, która zamiast 15 mandatów po­
winna otrzymać 19, i Krainy, która zamiast 
1 powinna otrzymać 2 mandaty. Pozostawia­
jąc Polakom obronę interesu Galicyi, mówca 
przybiera w formę wniosku tylko postulat 
Krainy; żąda więc dla kraju tego drugiego 
m andatu; a ponieważ chce Górnej Austryi 
pozostawić trzeci mandat, jak Rząd projektu 
je, choć właściwie należą się jej tylko dwa, 
przeto dodaje do wniosku swego ustęp, aby 
zamiast 72 ustanowiono 73 mandatów w no­
wej klasie wyborców. Mówca wznawia po­
mysł wypowiedziany już w komisyi, że z te­
raźniejszą reformą wyborczą powinno być po­
łączone zniesienie kuryi Izb handlowych, ja­
ko mającą racyę bytu jedynie w niesprawie- 
dliwem faworyzowaniu „liberalizmu11. Intere- 
sa stanu kupieckiego są już reprezentowane 
w kuryi mieszczańskiej, jak to wynika z sa­
mej ordynacyi wyborczej, która niektórym 
Izbom handlowym daje nawet po dwu po­
słów, a natomiast Izbom opawskiej, salcbur- 
skiej, insbruckiej, lublańskiej i t. d. nie daje 
osobnego posła. Zniesienie 21 mandatów Izb 
handlowych byłoby sprawiedliwe i wielce do­
godne, bo wtedy pomnożyłaby się hezba 
członków Izby poselskiej nie o 73, lecz tyko
0 52; Izba poselska stałaby się mniej ocię­
żałą. (Huczne brawa).

Pos. S i l  w długiej mowie czeskiej po­
wtarza znane zastrzeżenie o prawie Sejmów 
obsyłania Rady Państwa, a następnie rozwo­
dzi się o potrzebie powszechnego równego 
prawa wyborczego.

Pos. ks. S a l v a d o r i  także jest zwolen­
nikiem powszechnego równego prawa wybor­
czego, z którego wyszedłby parlament spra­
wiedliwszy dla narodów uciśnionych i nada­
jący Rządowi więcej powagi; oświadcza je­
dnak , że po upadku wniosku Slavika głosować 
będzie za projektem rządowym jako zbliżają­
cym się do systemu powszechnego prawa wy­
borczego. Mówca schodzi na temat „uciemię­
żenia11 Włochów w Tyrolu południowym do­
patruje się także w projekcie niniejszym upo­
śledzenia, które nie da się pogodzić z godno­
ścią ludu włoskiego. Zapowiada, że Włosi nie 
wejdą do Sejmu tyrolskiego, dopóiri nie bę­
dzie im wymierzona sprawiedliwość.

Pos. S t e i n e r (antisemita) zwalcza 
wniosk o pomnożenie mandatów dla Galicyi
1 Krainy; usiłuje udowodnić, że owszem Dol­

na Austrya jest pokrzywdzona już w teraźniej­
szej ordynacyi wyborczej, a nowa krzywda 
dzieje się jej w projekcie niniejszym. Czyni 
przeto wniosek: zamiast 9 dać Dolnej Austryi 
12 mandatów nowych i w tym celu podwyż­
szyć liczbę ogólną na 75 mandatów.

Pos. F o r e g g e r  jest przeciwnikiem po­
wszechnego równego prawa wyborczego, któ­
re, mierząc wszystkich, małych i wielkich, 
wykształconych i niewykształconych, jedną 
miarą, byłoby wręcz niesprawiedliwe. Mówca 
oświadcza się za projektem rządowym, a nie 
lęka się, iżby reforma dzisiejsza była etapem 
do powszechnego prawa wyborczego. Dla niem­
czyzny nie spodziewa się mówca korzyści z 
tej reformy, bo Niemcy są zbyt rozbici; tylko 
socyaliści skorzystają, a jeszcze więcej antise- 
mici. Gabinet hr. Badeniego święci dziś try­
umf, do którego Niemcy mu dopomagają; aby 
tylko był wdzięczny i pamiętał, że Niemcom 
jątrzy się jeszcze rana celejska.

Pos. S o k o 1 wywodzi na przemian po 
czesku i po niemiecku, że Czesi muszą pozo­
stać w opozycyi przeciwko każdemu Rządowi, 
dopóki nie zmieni się system rządowy w o- 
góle, i że na tern stanowisku musieliby stać 
z innych także krajów reprezentanci ludności, 
gdyby wychodzili z powszechnego, równego 
prawa wyborczego.

P r e z y d e n t  wzywa mówcę, aby nie 
czytał. (Głośne protesty z ław młodoczeskich: 
Mówca nie czyta!). Przeciwni0 — mówi Pre­
zydent — mówca czyta słowo w słowo. (Pos. 
P u r g h a r t :  To im pertynencja!). Panie po­
śle, proszę ten salonowy wyraz.... (Pos. P u r g ­
h a r t :  Powtarzam, to impertyneneya! — 
Powszechne oburzenie.). Nie dla tego, że ten 
wyraz do mnie się odnosi, lecz, że pan poseł 
ośmielił się użyć go w Izbie, przyzywam pos. 
Purgharta do porządku. (Pos. P u r g h a r t :  
Tak jest, to impertyneneya! — Ponowne po­
wszechne oburzenie. Głosy: Precz, precz, za 
drzwi!), Pana pos. Sokola proszę mówić da­
lej, ale nie czytać. (Pos. P u r g h a r t :  To 
impertyneneya, posłowi coś takiego powie­
dzieć!). Ależ kochany panie Purghart, czyż 
nie sądzi pan, że wyraz ten jest tak niesły­
chany, iż niema zaprawdę słów na należyte 
skarcenie go, chociaż zapewniam Pana, że 
Prezydent nie może czuć się przez pana o- 
brażonym. Panie pośle Sokol, proszę mówić 
dalej.

Pos. S o k o l  zapewnia, że nie czjtał.
P r e z y d e n t  odpowiada, że widział na 

własne oczy.
Pos R u t o w s k i wynurzywszy ubolewa­

nie nad tem zajściem . nad zniewagą wyrzą­
dzoną Prezydentowi, ntórej niema podobnej w 
parlamentarnem życiu narodów cywilizowanych 
(huczne brawa), przystępuje do rzeczy: Postę­
powaniem swojem Koło polskie dowodzi, że 
nie chce czynić opozycyi projektowi, owszem 
dopomaga usuwać przeszkody, aby dotrzymać 
słowa, że jest za rozszerzeniem prawa wybor­
czego. Ale Galicya doznaje w projekcie krzywdy, 
która dawną krzywdę potęguje. Już w teraź­
niejszej ordynacyi wyborczej nadano Galicyi 
za mało mandatów, a ponieważ Rząd w pro-

a szczególnie ustawa nosi już poniekąd zaro­
dek śmierci w sobie, bo obliczona jest tylko 
na to, żeby czyniła zadość potrzebom swego 
czasu, a gdy zmienią się potrzeby społeczeń­
stwa, wtedy i ustawa zmianie uledz musi. 
Windykować ustawie wieczystą trwałość by­
łoby szaleństwem. A więc w tym sensie usta­
wa niniejsza nie jest przeznaczona na wieczne 
czasy. Mówiąc tedy, że ustawą niniejszą chce­
my wytworzyć pewną stałość, rozumiemy to 
zawsze tak, że ustawa obliczona jest na te­
raźniejsze stosunki i na czas, dopóki one po­
trwają. Jeżeli zaś wysnuwa się zarazem także 
wnioski o przyszłem ukształtowaniu prawa wy­
borczego, to prorokowanie w tym kierunku 
na wszelki sposób bardzo problematyczre. 
Nadmienię to jedno tylko: jakąkolwiek postać 
przybiorą rzeczy w przyszłości, prawo wybor­
cze, ustawodawstwo wyborcze z pewnością 
niema w tym względzie wpływu tak decydu­
jącego, jak tutaj nieraz się twierdzi.

Jest mianowicie pewna przesada w tem, 
gdy się mówi, że ustawa niniejsza, zaprowa­
dzając nową zasadę, stanowi pierwszy etap 
do powszechnego prawa wyborczego. Gdyby 
kiedykolwiek okoliczności tak się ułożyły, że 
prądy radykalne w ogóle wzięłyby górę, wte­
dy nie będzie potrzeba etapów do powszech­
nego prawa wyborczego, wtedy ono urze­
czywistni się bez etapów. Jeżeli, czego się 
spodziewamy, bieg czasów przyniesie z sobą 
inny rozwój, skonsolidowanie usiłowań kon­
serwatywnych, wtedy ustawa niniejsza z pe­
wnością nie stanie na przeszkodzie rozwinię­
ciu reprezentacyi interesów. Jest to więc w 
tym względzie pesymistyczne pojmowanie rze­
czy, gdy się mówi, że, gdy ci nowi posłowie 
wejdą do Izby, nastanie zupełna przemiana 
w Austryi. Dlaczego mielibyśmy przypuścić, 
że wybrańcy nowej kuryi pójdą właśnie tyl­
ko z radykalnymi prądami? Dla czegóż mu­
sielibyśmy przypuszczać, że stanąwszy w tej 
Izbie, zmienią całe ustawodawstwo w swym 
duchu? Dla czegóż nie mielibyśmy raczej 
przypuszczać, że ta nowa kurya powiększy 
i wzmocni także stronnictwa umiarkowane? 
A jeśli tak będzie, wtedy może dojdziemy do 
tego, że w tych nowych posłach powitamy 
współpracowników na polu wielkich zadań 
reprezentacyi ludności, które ją  w naszych 
czasacn czekają, żeby rozwinąć ustawodaw­
stwo w duchu przyjaznym ludowi, w duchu 
godzącym antagonizmy. Jeśli do tego dojdzie­
my, wtedy główny cel niniejszego projektu 
reformy wyborczej będzie osiągnięty. (Huczne 
brawa).

Eaaa Państwa.
(G D L X X X 11 . posiedzenie Izby poselskiej).

(J . Gl.) Wiedeń, 24 kwietnia. (Koresp. 
Gazety Lwowskiej).

Prezydent O h l u m e c k y  zagaja posie­
dzenie o godz. 11 m. 10.
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O B R A ZEK  Z A L B A Ń S K I E G O  ŻY CIA .

m .
(Dokończenie)

Wiedziała jednak, że obawy jej były 
płonne, bo życie i wolność gościa należą do 
rzeczy świętych i niktby na niego ręki nie 
podniósł; ale gdyby tam zastała tych, którzy 
ją szukali? A czy miała prawo za otrzyma­
nie przytułku i kawałka chleba narażać 
tych, którzyby ją pożałowali, na zaciętą 
„wendettę11, której zasady mąż jej znał tak do­
brze’ Przypominała sobie io ośmioletnie dzie­
cko, które „trzeba było zabić11 według jego 
przekonania.... Jest to rzeczywiście jedna z 
okrutnych niekonsekwenoyi mieszkańców te­
go k ra ju : człowiek nie ma prawa od­
mówić gościnności zbiegowi, który o nią prosi, 
a z drugiej strony, w obec wrogów tego zbie­
ga, podobna gościnność, choć przymusowa, 
równa się zbrodni. To też Mach wiedziała, że 
ludzie, którzyby ją przygarnęli, krwią swoją 
zapłaciliby za pomoc jej udzieloną. I szła da­
lej, bez celu; wiedziała, że bez celu!... Nad­
szedł wieczór i padła znużona na deszczem 
zmoczonej ziemi; mokre włosy ciężyły jej na 
głowie , z odzieży woda spływała; usnęła je­
dnakże pomimo tego wszystkiego mocno, jak 
kamień.

Biedna Mach ! gdy się obudziła, pustka 
tak straszna była w około, a las tak ciemny, 
że nie miała odwagi pozostać tutaj dłużej. 
Była przemarznięta do kości, zaczęła iść na 
ślepo w ciemnościach.

Rano niebo się rozjaśniało. Spotkała 
małą dziewczynkę, pasącą kozy i spytana ją 
O drogę do Scutari. Mach sądziła przez

chwilę, że niebo nareszcie zlitowało się nad 
nią. Chciałaby dostać trochę chleba, mleka 
przynajmniej, ale dziewczynka nie miała nic 
z sobą; co do mleka, nie śmiała się napić 
koziego, żeby nie było znaku i żeby dziew­
czynka nie została posądzoną; wyrzekła się 
więc posiłku.

Mąż ze swojej strony udał się w pogoń 
w kilka godzin po jej ucieczce i dla tego tyl­
ko jej nie znalazł dotychczas, że całkowicie 
z drogi zeszła.

Kiedy znalazła się na dobrej drodze, 
poleciła się Bogu, bo rozumiała doskonale, że 
jeżeli byli na jej tropie, me będzie mogła się 
wymknąć. Rzeczywiście ścieżka była wązka, 
trudna do przebycia; najczęściej wiła się u 
stoku góry, na gruncie kruchym, odkrytym ; 
można było widzieć ją  z daleka i poznać, czy 
kto nią idzie. Przebyła jednak Kiafa Malit 
i postępując za biegiem nowego potoku, któ­
ry przechodzić musiała w bród co najmniej 
dwadzieścia razy, znalazła się na dolinie 
Harzi, gdzie przynajmniej zimna woda źró­
dlana orzeźwiała jej pragnienie, przygłusza­
jąc głód.

Około południa była w Sakat kołoEiet; 
tutaj musiała przechodzić koło „khanów11 i 
zauważyła, nic jednakże nie mówiąc, że ludzie 
śmieli się i pokazywali na n ią ; żaden jednak 
jej o nic nie pytał.

Doszła do E le t; dwa dni tylko, a nawet 
dzień jeden, szesnaście godzin drogi dzie­
liło ją od wybawienia. Była zupełnie wyczer­
pana, gdy przechodziła przez rzekę Bitze, aby 
wejść na skaliste wzgórza Ikalbustra. Wcho­
dziła zwolna, zdyszana i tak osłabiona, że co 
chwila się potykała ; aby wstać i iść dalej 
trzeba jej było nadludzkich wysiłków.

Nagle, zadrżała i zatrzymała się.... zda­
wało jej się, że ziemi jej zabrakło pod stopa­
mi. Krzyk, wycie rozległo się w górze i od­
biło się echem w przepaści bez dna, a potem 
wystrzał z jakiejś broni.

— Oto jest!
Kilku ludzi nadbiegło na krzyk pierwsze­

go. Na ten widok odwaga i siła wróciła biednej |

M ach; sto metrów mniej więcej dzieliło ją 
od napastników, którzy byli na przodzie, a 
teraz musieli wracać tą samą drogą. Mierzo­
no do niej.... zbiegła jak wiatr po ścieżce, 
na którą z takim trudem wychodziła, nara­
żając się na rozbicie w kaw ałki; ale ponie­
waż oddechu jej brakło, rzuciła się nagle w 
bok, pomiędzy skały, wiszące nad przepaścią 
i skryła się w krzak.

Wzrok górali bywa zwykle bystry; biegnąc 
za nią, nie tracili jej z oczu, a przedewszyst- 
kiem zwracali baczną uwagę na wązki prze­
smyk, po którym przebiedz by musiała, gdy­
by uciekała drogą do końca; nie spostrzegłszy 
jej, oagadnęli podstęp z jej stiony i zwalnia­
jąc biegu, śledzili każdą skałę, każdy krzak 
przy drodze. Wołali przytem, aby ją  nastra­
szyć :

— Złapiemy ciebie bestyo głupia! zła­
piemy !

Głosy się zbliżały; serce jej bić prze­
stawało : była zgubioną. Słyszała groźby, od­
głos kroków. Prawie w tej samej chwili dwóch 
ludzi się ukazało. Ona, nieprzytomna prawie, 
rzuciła się z zamkniętemi oczyma ku przepa­
ści, ale inąż szybkim ruchem porwał ją, po­
walił i trzymał w swojej mocy.

— Strigh, Joat! — czarownica, Juda, 
przeklęte stworzenie! — wołał.

Inni przybywali, mięszając okrzyki ra­
dości i zwycięstwa z jego przekleństwami. 
Ona się już nie opierała. Przywiązano jej rę­
ce wzdłuż ciała; wycięto długi kij z drzewka 
rosnącego obok i położono go koło niej na 
ziemi. Podczas gdy jeden z mężczyzn wyry­
wał jej fular zmoczony cały, który jeszcze 
ukryć się starała i przywiązywał nim nogi jej 
do kija, mąż włosy jej okręcał z drugiej stro­
ny gałęzi.;

Nadto wyczerpana, aby wyrzec choć sło­
wo, jęczała cicho. Nareszcie dwóch wzięło 
dwa końce kija na ramiona, niosąc ją  tak, 
jak cielę na sprzedaż.

Każdy odgadnie, że odtąd czekały ją 
nieustanne katusze. Mach została odniesioną 
do domu, z którego przed czterma dniami ucie-

jekcie niniejszym, wbrew charakterowi jego 
jako ustępstwu na rzecz powszechnego prawa 
głosowania, trzyma się tej samej metody po­
działu mandatów co w r 1873 przeto powta­
rza się i powiększa krzywda Galicyi. Wzgląd 
na siłę podatkową sprawia tutaj wrażenie, jak 
gdyby ukarać chciano Galicyę za to, że dawniej­
sze rządy ekonomicznie jej upaść pozwoliły. 
Galicya powinna otrzymać 20 z pomiędzy 72 
nowych mandatów. Koło polskie zamierzało z 
początku wnieść wotum mniejszości komisyj­
nej w tym duchu; nie uczyniwszy tego. zmk 
niło tylko taktykę, nie zmieniając, jak sądzi 
pos. ks. Klun, swojego stanowiska. Przychyla 
jąc się do obrachunku pos. ks. Kluna, któr 
każdemu krajowi strąca cząstkę prawa repre 
zentacyjnego na rzecz pięciu małych kraików: 
Istryi, Tryestu, Gorycyi, P-zedarulanii i Salc- 
burga, bez czego kraiki te nie miałyby pra­
wa do pełnego mandatu, Koło polskie czyni 
niniejszem wniosek o przyznanie Galicyi nie 
20 wprawdzie ale 19 nowych mandatów za­
miast owych 15, które przyznaje jej Rząd, a 
spodziewa się po sprawiedliwości Izby, że 
wniosek ten będzie przyjęty. (Huczne brawa 
z ław polskich).

Pan Prezes gabinetu hr. B a d e n i : Ze 
względu na poprawki wniesione do artykułu 
I. pozwalam sobie oświadczyć co następuje: 
Rząd zaprojektował ogólną liczbę mandatów 
nowej klasy wyborców i rozkład jej na kraje 
po jak najdokładniejszem zastanowieniu się 
nad rzeczą. Zasady, któremi się powodował, 
są wyłuszczone w uwagach objaśniających, 
dodanych do projektu rządowego. W onradach 
komisyjnych roztrząśnięto tę sprawę także 
bardzo dokładnie, a komisya przyjęła projekt 
rządowy bez zmiany w tym względzie. Po­
zwalam sobie przeto, ponieważ Rząd musi 
obstawać przy uchwaleniu artykułu I. bez 
zmiany, upraszać wys. Izbę jak najusilniej, aby 
uchwaliła ten artykuł w projektowanem brzmie­
niu bez zmiany.

Pos. P u r g h a r t  wygłasza po czesku 
ostrą mowę opozycyjną, poczem zaraz prze­
wodniczący klubu młodoczeskiego pos. E n ­
g e l  oświadcza co następuje : Z niejednej stro­
ny starano się przedstawić głosowanie nasze­
go klubu jako wypływające z pobudek nie 
wiążących się z rzeczą. Uważam za rzecz nie­
stosowną polem:zować z własnymi kolegami 
klubowymi; poprzestaję na oświadczeniu, do 
którego upoważnił mię klub prawie jednomyśl­
nie. Głosować będziemy za wszystkiemi po­
prawkami, a jeśliby je odrzucono, za artyku­
łem I. w formie projektu rządowego. \Yiado- 
mo, że postanowiliśmy w trzeciem czytaniu 
głosować za całym projektem, jeżeli nie wyj­
dzie z drugiego zmienionym in peius. Głoso­
wanie to nie sprzeciwia się ani programowi na­
szemu, ani przedwyborczym odezwom klubu; 
owszem zgadza się ono z naszym programem, 
z naszą przeszłością i z naszem przekonaniem. 
(Objawy zgody z ław młodoczeskich). Powo­
dujemy się pobudkami wziętemi z rzeczy sa­
mej, które polegają na tem, że nie możemy 
brać odpowiedzialności za to, żeby 3,600.000 
obywateli nadal także było pozbawionych pra-

kła. Jak ostatnia poc:echa, wspomnienie Scu­
tari stawało jej przed oczyma, ale niejasno, 
jak marzenie szczęśc:a: potem wszystko, wszyst­
ko się zatarło; wpadała w senność....

— Umieram! — myślała, ciesząc się 
tą nadzieją, która wkrótce stała się myślą je ­
dyną: zanadto ci°rphła. Chwilami zupełnie 
traciła przytomność.

Widząc tę biedną, wychudzoną twarz, 
zawsze piękną, ale tak smutną, z oczami, w 
których gorączka walczyła z rozpaczą, któżby 
jej śmierci nie życzył? Ktoby mógł poznać 
w niej ową śliczną dziewczynę wesoło uśmie­
chniętą, ze szczęściem rozlanem na całej twa­
rzy, której szkice i portrety zdobiły album 
Paryżanina ?

Koniec tej biedaczki był okropny; nie 
umarła. Musiała odpokutować niczem nieza­
tartą obrazę, jaką wyrządziła mężowi, ucieka- 
kając od niego. Długo zostawała w zamknię­
ciu i nareszcie, siła ją  zwyciężyła. Nie wy­
chodziła inaczej tylko obarczona najcięższymi 
workami i innymi ciężarami. Dopiero po sze­
ściu miesiącach podobnej męki zdrowie stra­
ciła.

Przypadek sprowadził do Scutari w kil­
ka miesięcy potem jednego z przyjaciół mło­
dego Jana. Młody człowiek, znający historyę 
Mach, sprowadził się do tego samego domu 
co Jan  i natychm ast zasięgnął o niej wiado­
mości.

— Oto co się z nią stało — opowiadał 
właściciel domu — to czegośmy się dowiedzieli: 
Teraz cierpi na chorobę, której nazwy nie 
znam. Nie może siedzieć i co chwila pada na 
ziemię z dreszczem i podrzucaniem.

— To może epilepsya ? — rzekł mło­
dzieniec.

— Nie wiem; a jednakże została ma­
tką. Ale biedaczka nie miała szczęścia - córka 
się jej urod:'ła! Kiedy jej mąż się o tem do­
wiedział.... zawołał: Oto suka! po tem
wszystkiem co mi źrebiła, nie mogło mi się 
nic gorszego zdarzyć.
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anyż — — do — 1— , kukurudza stara —' — 
do — •— , nowa 5-— do 5'50, chmiel —•— 
do — , spirytus gotowy — ’— do —•—, 
na termin — •— do —•—, Waranty — •— 
do — .

Usposobienie spokojne.

S p raw o zd an ie  ty godn iow e Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro­
duktów we Lwowie od logo kwietnia do 22go 
kwietnia b. r. bez opłaty akcyzowej. Pszeni­
ca stara — do — , nowa 7‘50 do 7 70, żyto 
stare — do — , nowe 6"25 do 6-65, jęczmień 
browarny 5-25 do 6-— , pastewny 4'85 do 
5'05, owies 575  do 6‘10, hreczka 7-— do 
7-50, kukurudza zeszłoroczna 5-50 do 6 '— , 
nowa 5 — do 5-80, proso—-— do —*— , 
groch do gotowania 5 65 do 7 70, groch pa­
stewny 5.— do 5-50, fasola—'— do — •—, 
bobik 4-30 do 4-70, wyka 4-60 do 5*50, ko- 
koniczyna 28 50 do 40-50, koniczyna biała n. 
85-— do 50-—, anyż rossyjski —-— do — •— , 
anyż płaski —-— do —•—, kminek —•— 
do —•— , rzepak zimowy nowy 8-60 do 9 15  
rzepak nowy — •— d o —•— , stary — — do 
—•— , lnianka —-— do —•— , nasienie lniane 
— •— d o — •—, soczewicza—•— do — •—, 
rzepik zimowy — •— do —-— , nasienie ko­
nopne —•—  do —•— , chmiel nowy —•— 
do — •— , nafta zwykła 16-— do 17-— sa­
lonowa 18- — do 19-—, wszystko za 100 
kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, kon­
tyngentowany, bez podatku konsumeyjnego 
13-10 do 13-40.

OSTATFIA POCZTA

Na j j .  P a n  przyjął w sobotę o godzinie 
10 przedpołudniem Pana Prezydenta Mini- 
nistrów hrabiego Badeniego na specyalnej au- 
dyencyi.

W obiedzie, który w dniu 24 b. m. 
odbył się u P. Prezydenta Ministrów hr. Bade­
niego, wzięli udział z posłów polskich pp.: prof. 
Piętak, hr. Potocki, prałat ks. Ruczka i p. 
Rutowski.

Oprócz Pana Ministra handlu barona 
Glauza i Pana Ministra kolei żelaznych Gut.ts.n- 
berga, otrzymali godność tajnych radców tak­
że członkowie gabinetu węgierskiego, ci mia­
nowicie, którzy godności tej dotychczas nie 
posiadali; to .jest ministrowie : sprawiedliwości 
Aleksander Erdely, oświaty Juliusz Wlassics, 
skarbu Władysław Lukacs, handlu Ernest Da­
niel i rolnictwa dr. Ignacy Daranyi.

Deputacya oficerów Kexholmkiego pułku 
rosyjskiego odjechała w piątek wieczorem z 
Wiednia. Deputacyę gwardyjskiego pułku dra­
gonów angielskich przyjmował w sobotę am­
basador angielski w Wiedniu sir Monson 
obiadem, na który przybył także Najd. Arcy- 
książg Ludwik Wiktor.

Prasa słoweńska zajmuje się żywo kwe- 
styą wstąpienia partyi Ferjancica napowrót 
do klubu hr. Hohenwarta. Przez upadek koa- 
licyi ustał powód rozdwojenia wśród posłów 
słoweńskich.

Węgierska deputacya kwotowa odbyła 
w sobotę posiedzenie, na którem byli obecni 
także prezes gabinetu br. Banffy i minister 
skarbu Lukacs. Referent dr. Falk przedłożył 
nuncyum węgierskiej deputacyi, mające być 
odpowiedzią na nuncyum austryackiej depu­
tacyi kwotowej. Po dłuższej dyskusyi komisya 
przyjęła referat sprawozdawcy. Nuncyum au- 
stryackie i odpowiedź deputacyi węgierskiej, 
będą, jak dowiaduje się węgierskie Biuro ko­
respondencyjne , ogłoszone równocześnie w 
Budapeszcie i w Wiedniu prawdopodobnie we 
środę.

Węgierska Izba magnatów przyjęła w so­
botę jednogłośnie ustawę, tyczącą się obcho­
du tysiąclecia.

Ponieważ znowu pojawiły się pogłoski 
o przesileniu kanclerskiem w Niemczech, 
przeto Berliner Tageblatt zaprzecza im. Wpra­
wdzie ks. Hohenlohe — pisze ten dziennik — 
jest zniechęcony pewnemi zakulisowemi zaj­
ściami, jak n. p. biernym oporem, stawianym 
projektowi poddania wojsk kolonialnych wła­
dzy kanclerza; w każdym jednak razie żadne 
niespodzianki nie nastąpią w najbliższym 
czasie.

Wedle dzienników berlińskich cesarz 
Wilhelm zajmuje się żywo sprawą pojedyn­
ków. Słychać, że oficerskie sądy honorowe 
mają uledz znacznej zmianie.

W Petersburgu toczą się rokowania co 
do reorganizacyi sztabu generalnego. Szef szta­
bu ma wprost znosić się z carem i mieć roz­

strzygający głos we wszystkich sprawach ty­
czących się armii, podczas gdy minister woj­
ny ma kierować wyłącznie sprawami admini- 
stracyjnemi wojska. Projekt ma wejść w ży­
cie w jesieni po dymisyi obecnego ministra 
wojny Wannowskiego.

Książę Ferdynand bułgarski, bawiący 
obecnie w Paryżu, złożył w sobotę o godzi­
nie 3 popołudniu oficyalną wizytę prezyden­
towi republiki p. Faure. Przyjmowano go z 
honorami wojskowymi a oddział kirasyerów 
eskortował jego pojazd. O godzinie 5 popołu­
dniu oddał p. Faure wizytę księciu. Książę 
ofiarował prezydentowi wieiką wstęgę bułgar­
skiego orderu Aleksandra. Podczas wizyty w 
pałacu Elizejskim, podczas której asystował 
p. Bourgeois oraz towarzyszący księciu Fer­
dynandowi ministrowie bułgarscy, — kiążę 
miał na sobie insygnia wielkiego krzyża Le­
gii honorowej.

Książę odwiedził także prezydenta Izby 
posłów Brissona i p. Bourgeois, który dal 
wczoraj na jego cześć obiad.

Ks. Ferdynand bułgarski przybędzie do 
Berlina dnia 29 b. m. Okoliczność, że udał 
się pierw do Paryża nie ma, jak zapewniają 
z kół oficyalnych, żadnego politycznego zna­
czenia, lecz tern się tłómaczy, że cesarz Wil­
helm dopiero około" 29 b. m. powróci do swej 
stolicy.

Książę przed wyjazdem z Petersburga 
nadał między innymi order Aleksandra I. 
klasy oberprokuratorowi synodu Pobiedono- 
scewowi i generałowi Czernajewowi, a order 
zasługi cywilnej redaktorowi Praw. Wiestni- 
Jca, Słuczewskiemu, redaktorowi Nowoje Wre- 
mia Suworinowi i redaktorowi Nowosti Noto- 
wiczowi. ______

Beri. Tageblatt donos- z autentycznego 
źródła, że francuski ambasador w Berlinie 
Herbette, opuści zajmowane stanowisko we 
wrześniu. Dziennik podaje jako przyczynę te­
go ustąpienia, iż gdy cesarz Wilhelm wstawił 
się u ambasadora za zatrzymaniem odwoła­
nego attache wojskowego, Grancey’a, Herbet­
te miał odrzec: — Najjaśniejszy panie, cheę 
pozostać panem we własnym domu. Cesarz 
Wilhelm zmienił temat, a po chwili przerwał 
rozmowę. Odtąd stanowisko Herbette’a było 
zachwiane.

Watykański korespondent Polit. Corr. 
donosi: W sprawie ośmiu wakujących francu­
skich biskupstw, przyszło między Stolicą św. 
a rządem francuskim do zupełnego porozu­
mienia. Biskupi będą prekonizowani na naj­
bliższym konsystorzu. W sprawie mianowania 
nowego kardynała francuskiego, nie zapadła 
jeszcze dotychczas decyzya.

Do Pol. Corr. donoszą z Rzymu, iż wia­
domość, jakoby Papież zamierzał ofiarować w 
tym roku złotą różę cnoty księżnej Maryi Lu­
dwice bułgarskiej, nazywają w kołach waty­
kańskich bezpodstawną.

Parlament włoski zbiera się jutro, we 
wtorek, na nowo.

Z Rzymu donoszą, że rokowania pokojo­
we z Menelikiem dla tego się rozbiły, ponie­
waż Menelik przyjął wprawdzie od Włoch 
zrzeczenie się protektoratu nad Abisynią, nie 
chciał jednak zobowiązać się, że nie przyjmie 
protektoratu żadnego innego państwa. Oprócz 
majora Salsy, mial Menelik uwięzić w swo­
im obozie także drugiego posła, który miał 
prowadzić układy pokojowe, gen. Mazzę. Major 
Salsa — jak twierdzi dziennik L a  Sera — 
doznał w obozie Menelika jak najgorszego 
przyjęcia i musi znosić rozmaite upokorzenia. 
Menelik miał nadto zagrozić, że każe go roz­
strzelać, jeśli Włosi posuną się o krok na­
przód.

Dzienniki Crispiego twierdzą, że Rudini 
przekonał się już teraz o konieczności prowa­
dzenia dalszej wojny z Menelikiem. Położenie 
więc jest to samo, jakie było za Crispiego.

Z Massawy donoszą, że w tych dniach 
oczekiwane są ważne starcia. Wiadomości o 
złem traktowaniu jeńców w niewoli abisyń- 
skiej potęgują we Włoszech powszechne roz 
drażnienie przeciw dotychczasowej łagodności 
wobec Menelika. Nawet organy ministeryalne 
wzywają do energicznego działania. Rudini 
jednak oświadcza, że po odsieczy Adigratu, 
zamierza wycofać wojska po za linię rzeki 
Mareb, opuścić Aduę i całą prowincyę Tigre 
a ograniczyć się na obronie właściwej E ry­
trei.

Zaraz po daniu odsieczy Adigratowi ge­
nerał Baldissera rozpocznie przygotowania do 
kampanii jesiennej. Ufortyfikuje on przede- 
wszystkiem linię Mareb-Belesa, tudzież punkty 
strategiczne w Agamę. Na cele dalszego pro­
wadzenia wojny rząd posiada jeszcze 85 mi­
lionów lirów. Wyprawiają dla gen. Baldissery 
7500 zwierząt jucznych, oraz mosty przeno­
śne, generał chce bowiem przygotować się do 
prowadzenia wojny nawet w porze deszczowej.

Stan generała Baratieriego jest tego ro­
dzaju, iż ma być poddany psychyatrycznej 
obserwacji.

5

Według urzędowego doniesienia otrzy­
manego w 1 ladze z Batawii, na żądanie ge­
nerała Vettera zostaną wysłane z Holandyi 
wkrótce dwa bataliony piechoty, oddział ka- 
waleryi, oddział artyleryi górskiej i oddział 
inżynieryi, celem rozpoczęcia operacyj wojen­
nych przeciw Atczynom.

W angielskiej Izbie niższej oświadczył 
minister skarbu Heaksbeaeh, że na rok przy­
szły nie są preliminowane wielkie wydatki 
na sprawę egipską i południowo-afrykańską. 
Rządowi nie wiadomo nic o planie wielkich 
operacyj wojskowych w Sudanie.

Biuro Reutera donosi z Kapstadtu, iż 
połączenie telegraficzne z Buluwayo zerwane 
zostało wskutek pęknięcia drutu koło Figtull, 
położonego o 30 mil ang. na południowy za­
chód od Buluwayo.

TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ
P r z e m y ś l , 27 kwietnia. ( Tel. pryw .) 

Wczoraj wieczorem odbyła się eksportacya 
zwłok ks. biskupa Pełesza do katedry. Kon­
dukt prowadził ks. biskup Kuiłowski, przy u- 
dziale księży obu obrządków. Dziś odbyły się 
nabożeństwa przy udziale ks. Kardynała Sem- 
bratowicza, Księcia biskupa Puzyny, biskupów : 
Soleckiego, Kuiłowskiego, Webera i wielkiej 
bardzo liczby duchowieństwa obu obrządków. 
Mowę wygłosił ks. kan. Wojtowicz. Na pogrzeb 
przybyli: Książę Namiestnik Sanguszko, Mar­
szałek krajowy hr. Badeni z deputacyą, ks. 
Sapieha na czele wydziału powiatowego, ge- 
neralicya z gen. Galgoczym na czele, repre- 
zentacya wszystkich władz rządowych i auto­
nomicznych, oraz liczne deputacye zamiejsco­
we. — Publiczność zebrała się tłumnie. Po 
drugiej godzinie z południa kondukt wyruszył 
z katedry na cmentarz.

W iedeń , 27 kwietnia. Najjaśniejszy 
Pan przyjął na dzisiejszej ogólnej audyencyi 
między innymi także dr. Luegera.

W iedeń , 27 kwietnia. (Tel. pryw). Po­
słuchanie dra Luegera u Najj. Pana trwało
5 minut.

W ied eń , 27 kwietnia. Najj. Panam a 
wyjechać w dniu jutrzejszym 28 b. m. do 
Budapesztu na uroczystość otwarcia wystawy 
jubileuszowej. Monarcha zabawi w Peszcie dwa 
tygodnie, poczem powróci do Wiednia.

Najj. Pani przybędzie do Pesztu dnia 
29 b. m. dnia 7 maja powróci do Wiednia.

W ied eń , 27 kwietnia. Presse oświadcza, 
że rezultatów dzisiejszej audyencyi dr. Lue­
gera u Najjaśniejszego Pana należy oczeki­
wać. Przedmiotem było niezawodnie nieza- 
twierdzenie wyboru dr. Luegera na burmistrza 
Wiednia.

W ied eń , 27 kwietnia. Komnet wyko- 
konawczy partyi młodoczeskiej uchwalił wy­
razić ubolewanie z powodu nieodpowiedniego 
zachowania się członka klubu, dep. Purgharta 
na piątkowem posiedzeniu Izby posłów — oraz 
potępił jego zachowanie się w sprawie zmar­
łego niedawno inspektora górniczego Bussego, 
którego Purghart w pełnej Izbie oskarżył o 
rozmaite ciężkie przekroczenia, a zarzutów 
swoich nie chciał następnie odwołać, mimo 
iż przekonano go, że był mylnie poinformo­
wany.

T ry d e n t,  27 kwietnia. Wczoraj odbyło 
się uroczyste otwarcie kolei Yal-Sugana (w 
Tyrolu) w obecności JE. P. Ministra kolei 
żelaznych Guttenberga, Namiestnika, komen­
danta korpusu, Marszałka krajowego, szefa 
sekcyjnego Wittecka i wielu innych dygni­
tarzy.

T ry e s t, 27 kwietnia. Dzisiaj przedpo­
łudniem odbyła się w warstatach „Stabli- 
mento teenico triestino“ uroczystość poświę­
cenia i spuszczenia na wody nowego okrętu 
Jego Ces. Mości dla obrony wybrzeży. Aktu 
chrztu statku, który otrzymał nazwę „Buda­
peszt", dokonała w zastępstwie Najd. Arey- 
księżnej Maryi Waleryi, hrabina Marya Sze- 
chenyi-Andrassy. Pierwszego poświęcenia stat­
ku dopełni! według przepisanego ceremoniału 
już o godzinie pół do 9 przedpołudniem pro­
boszcz marynarki wojennej, poczem pontyfi- 
kant udał się wraz ze swą asystą do wznie­
sionego w pobliżu statku, pięknie udekorowa­
nego pawilonu. Trybuny ustawione po obu 
stronach pawilonu, były szczelnie zapełnione 
publicznością. Na uroczystość przybyli repre­
zentanci władz i wojskowości, reprezentanci 
miasta Budapesztu i liczne rzesze publiczno­
ści. Gdy admiralski statek „Pelikan" zbliżył 
się do miejsca lądowania, stojące w porcie na 
kotwicy okręty wojenne, które wywiesiły dzi­
siaj wielkie flagi, dały salwę powitalną.

Na statku „Pelikan" przybył wiceadmi­
rał Spaun, który zastąpił admirała bar. Ster-

necka, nie mogącego z powodu niedyspozycji 
stawić się na uroczystość. Kontradmirał 
Spaun, powitany przez zgromadzonych, zarzą­
dził usunięcie rusztowania, otaczającego je­
szcze nowy statek, poczem odbyło się powtór­
ne poświęcenie okrętu. Następnie w dłuższej 
przemowie prosił kontradmirał matkę chrzestną 
o dokannie aktu chrztu co też po odpowiedzi 
hrabiny Szechenyi-Andrassy na przemowę ad­
mirała rzeczywiście się stało. Kontradmirał 
przemówił jeszcze do deputacyi miasta Buda­
pesztu, w której imieniu odpowiedział mu star­
szy burmistrz stolicy Węgier. Na dany znak, 
spuszczono statek na wody, a w chwili gdy 
począł się kołysać, orkiestra wojskowa zainto- 
wała hymn ludowy, okręta wojenne zaś dały 
przepisaną salwę, a ich marynarze wznieśli 
okrzyk: „Hurra!"

Na tern skończyła się uroczystość. Po­
goda była wspaniała.

B udapesz t, 27 kwietnia. (Tel. pryu i). 
Pester Lloyd ogłasza na naczelnem miejscu z 
powodu ostatnich napaści na Galicyę w Izbie 
deputowanych długą korespondencyę wiedeń­
ską, w której zajmuje się urzędnikami gali­
cyjskimi tudzież ruchem ludowym. Wy­
wodzi, że w Wiedniu i w ogóle za granicą 
panuje przekonanie, że urzędnicy galicyjscy 
to sami szlachcice, którzy pomagają szlachcie 
uciskać chłopów. Korespondent dowodzi liczba­
mi, że procent szlachty między urzędnikami 
galicyjskimi nadzwyczaj niski, że urzędnicy 
galicyjscy są mężami, którzy służą od najniż­
szej rangi i powoli tylko awansują a spełnia­
ją obowiązki w ciężkich warunkach wzorowo. 
Jeżeli zdarzają się nadużycia, to nie pochodzą 
one nigdy ze złpj woli ale jak wszędzie są 
indywidualnemi zjawiskami. Co do" ruchu 
włościan wskazuje na faktyczne przeludnienie 
ludności włościańskiej i rozdrobnienie grun­
tów ; równocześnie nowe prądy objawiając się 
w całym świecie, przez ulepszenie komunika- 
cyj i budowle kolei wnikają do zakątków Galicyi 
budząc także tam nowe potrzeby i niezado­
wolenie z danych stosunków. Na Zachodzie 
wywołuje te nowe prądy ruch socyalistyezno- 
demokratyczny; w Galicyi występuje na jaw 
ruch włościan, którzy nie znajdują tam odpo­
wiedniego terenu do użycia nadliczbowych je ­
dnostek w fabrykach handluitp. Niebezpieczeń­
stwo tego ruchu nie leży w wychodżtwie, któ­
re jest zjawiskiem ekonomicznem, jak i w 
innych krajach, lecz wtem , że skutkiem hec 
rozmaitych wywołuje się nienawiść do poje- 
dyńczych stanów i budzi się złe instykta mas; 
hece te podsycane są także agitacyą z zagrani­
cy. Jest rzeczą konieczną, ażeby hece ustały, 
ażeby dano krajowi, który znajduje się w sta­
nie przejściowym, sposobność do leczenia cho­
rób z tem połączonych. Galicya poczyniła w 
ostatnich czasach ogromne postępy i potrafi 
sama zagoić te rany ekonomiczne.

Paryż, 27 kwietnia. Były minister 
spraw wewnętrznych w gabinecie Bourgeois, 
Sarrien, któremu prezydent rzeezypospolitej 
powierzył misyę utworzenia gabinetu, odwie­
dził wczoraj o godz. 5 po południu p. Faure, 
przyczem oświadczył mu, że nie może pod­
jąć się zadania utworzenia ministerstwa po­
jednawczego.

P. Faure — jak zapewniają — wywrze^ 
dzisiaj nacisk na p. Sarrien, aby przyjął n a i 
siebie obowiązek utworzenia gabinetu. ■

telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń , 27go kwietnia 1896, godzina 

10 minut 35. Akcye kredytowe 358-50, Akcy# 
kolei państwowej 352-75, Akcye tytoniowe

, Anglo - austryackie 159-50, Union- 
bank —•—, Południowej 96-— , Renta pa­
pierowa —•— , Akcye banku dla krajów ko­
ronnych 244-75, 4-prc. listy zastawne banku 
krajowego 97-50, 4-prc. pożyczka krajowa 
a r. 1893 97 75, Napoleondor — •— , Rubel 
papierowy — •— , 4-prc. węgierska renta 
złota — za 100 marek 58-77-—. Usposo­
bienie słabe.

W ied eń , 27go kwietnia 1896 r. godz. 2 
minut — . Alpejskie Towarzystwo górnicze 
82-50, Węgierskie akcye kredytowe 390-—, 
Akcye anglo-austryaekie 159 50, Akcye ban­
ku Union 299- , Akcye kolei południowej 
96-25, Losy tureckie 56 50, Akcye kolei 
państwowej 3ol-75, Akcye kelei Lwowsko 
Czerniowieckiej 294"— , 4-procentowe galic. 
obligacje propinacyjne z 1889 r. 97-—, 
Akcye tytoniowe 171-—, Węgierskie obliga- 
cye inderanizacyjne 9735, Akcye kolei 
Elbetal 275- —, Akcye banku dla krajów ko­
ronnych 244 50, 4-procentowa węgierska ren- 
t,a złota 122 10, Akcye banku związkowego 
137 — , Rubel papierowy 1-27-50, Węgierska 
renta papierowa 99 05, Kredyt,owe ziemskie 
455 —, Kredyty 357 50, Rimainurania 240-25. 
Usposobienie słabnę.

Odpowiedzialny redaktor KreCŁOWMi.
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R u c h  p o c i ą g ó w  k o l e j o w y c h
obowiązujący z dniem 1. maja 1895.

(czas środkowo-europejski).

Nadesłana.

Do Lwowa przychodzą P o c i ą g i
pospieszne

‘li Berlina . . i i i . i i 7 
Z Krakowa, Wiednia i  Wrocławia
Z W arszaw y..........................
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów 

(od */« do włącznie 80/9) . .
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów 

lub Rzeszów (od ,5/« do włącz­
nie 15/„) ................................

Z Muszyny - Krynicy i Mszany dol-
Z jej przez T arnów .....................
Z Chabówki p. Tarnów lub Rzeszów 
Z Rozwadowa i Nadbrzezia. .
2  Rawy ruskiej przez Jarosław 
Z Móze-L borez (Pesztu Miskolcza).

przez P rzem yśl.....................
Z Chabówki przez Przemyśl .
Z Zagórza przez Przemyśl: . .
Z Chyrowa przez Przemyśl . .
Z Ławoeznego (Pesztu, Miskolcza.

" lu n k a e z a )...........................
Z E ebenowa (od 10/7 do 81/«) .
Ze 13 kolego i Stryja . . . .  

Chyrowa i Stanisławowa przez
Stryj ...............................

Z Suezawy, Husiatyna, Woronienki, 
Peej lizyna, Berhomethu, Czu- 
dyna, Radowiee, Kimpolungu, Bu­
karesztu i J a s .....................

Z Suczawy, Czortkowa, Woronionki. 
Kałusza Słobody rung., Jas i Bu­
karesztu ................................

Z Suczawy, Radować, Berhomethu i 
Czudyna (każdego poniedziałku)
i S o p o w a .....................................

Z Zuezawy, Husiatyna, Kałusza, No- 
wosieliey, Radowiee, Kimpolunga.
Jas, B u k _ r e s z tu .....................

Z Sokala i Jarosławia p. Rawę ruską
Z B e ł ż c a .................................... -
Z Pr dwołoczysk i Brodów na dw. 
Z Podzamcze . . . . . . . .
Z Podwołoezysk i Brodów Ba dw.

g łó w n y ..........................................
Z Brzuehowie (od 12 maja do 10 

września włącznie) . . . .  
Ja n o w a ...........................................

1-22
1-22
510

5-10

510

1-22

9-50

510
*40

1-22
P22
1-22

510

2-09

2-25

944

1000

osobowe
700
700

700

700 

12 05 

12 05 

12 05

617

7-37
8-00

8-02

825

8.25
9.38

9 06
906
906

906

906

8-10

8-10

810

440
4-40

433

5-00

2-45

HTIT
9-00
9-00

9-00

Ze Lwowa odchodzą

9.00

9’00
9-00

1-42
1-42

1-42

7'22

916

Do Krakowa (Berlina, ■iawi - <
W ie d n ia ) ...............................

Do W a r s z a w y ..........................
Do Muszyny-Kryriey przez Tarnów 

(od 1/e do włącznie 80/9)
Do Muszyny-Kryniey, przez Tarnów 
Do Chabówki przez Tarnów .
Do Muszyny - Krynicy przez Rzeszów 
Do Chabówki przez Rzeszów .
Do Rozwadowa i Nadbrzezia .
Do Rawy ruskiej przez Jarosław 
Do Mezó-Laboreza (Pesztu, Miskol- 

eza) przez Przemyśl . . .
Do N. Zagórza przez Przemyśl 
Do Chabówki przez Przemyśl .
Do Chyrowa przez Przemyśl .
Do Ławoeznego (Munkaeza, Miskol-

eza, P e s z tu ) ..................... .....
Do Hrebenowa (od 10/T do 81/a 
Do Skolego i Stryja . . . .
Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryj 
Do Chyrowa przez Stryj , . . . 
Do Suczawy, Husiatyna, Woronienki. 

Peezeniżyna, Buhomethu, Czu 
dyna, Radowiee, Kimpolunga, Jas
i Bukaresztu........................... ....

Do Suczawy, Słobody rnng., Czudy 
na i Berhomethu (co poniedział­

ku) R adow iee................................
Do Suczawy, Czortkowa, Kałusza. 

Woronienki, Kimpolunga, Jas i
B u k a r e sz tu ................................

Do Suczawy, Husiatyna, Kałusza 
Nowosieliey, Radowiee, Jas i Bu
karesztu .....................................

Do Sokala, Jarosławia, przez Rawę
ru s k ą ..........................................

Do B e łż c a ..........................................
Do Podwołoezysk i Brodów z dw.

P o d z a m c z e .......................... .....
Do Podwołoezysk i Brodów z dw.

głównego.
Do Brzuehowie (od lz/6 do 10/9) w

dnie p o w s z e d n ie .....................
Do Brzuehowie (od lł/6 do 10/9) 

niedzieli i święta . . .
Do Janowa . ..........................

P o c i i

1-40

1-40

6-15

ispieszne

2-50

8-40 
2'50

2-50

2-10

1-56

1100
1 1 0 0

1100
1100
1100
1100
1100

osobowe

455
455

455

10-25
4-55
455

4-55
455

455

525

525

525

6-00

546

10-35

2-40

10.30

915
9-15

3-20

2-26
7-18

10-25

645
10- 
10-25 
10-25

7-38
9-33
9-33
933

710

10-14

9-50

109

645
645

645

645

645

3-00

1044

1020

607
I J w a g a  i Godziny ̂ drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę nocną od 

godziny 6'00 wieczór do godz. 5'69 min. rano.
W biurze inforjnąeyjnem e. k. austr. kolei psństw. we Lwowie 

ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zestawialnyeh zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów

jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w sprawach taryfowych i 
przewozowych.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 m. 
Godzina 12'0<ł czasu środkowo-europejskiego =  godzinie 12'36 podług 
zegara lwowskiego.

j Specyalis-ta w chorobach żołądka, 
j kiszek i wątroby

j ar. Eugeniusz Kozierowski
‘ po odbyciu speeyalnyeh studyów w klinikach wie- 
i dębskich, berlińskich, tudzież poliklinice profesora 
j M a r t i  us a w Rostoku, mieszka przy ulicy Ko- 
j pernika 1. 3, I . piętro, i nrdynu, > od godz. 9 do 
j  10 rano i od 3 do 5 pr południu. 1116
I —urrł*"i’ 1 IJI *■■
| A d w o u a t k ra jo w y

Dr. Alfred Suresz
zawiadamia o otwarciu kaneelaryi we Lwowie przy 

, ulicy Jagiellońskiej 1. 15. 545

Ostrzeżenie.i
Ponieważ wobec p. Józefa Liskowac- 

kiego, byłego agenta asekuracyjnego w 0- 
bertynin, rodzina żadnych jnż więcej obo­
wiązków nie ma i na siebie nie bierze, 
przeto oświadczam w imieniu tejże rodzi­
ny, że żadnych więcej weksli ani obli- 
gćw przez tegoż z podpisami członków ro­
dziny w obieg puszczonych nie uznaje i p ła­
cić nie będzie, zaczem ktokolwiek takie nie­
prawdziwe weksle lub obligi przyjmie, sam 
się na szkodę narazi. 573

Dr. Kazimierz Bliziński.

Przyjechali do Lwowa
dnia 26 kwietnia 1896.

Hotel Imperial.
PP. S. Jędrzejowie* z Jasionki, E. Pawli­

kowski z Siedlisk, T. Bukojemski z Pasieczny, J. dr. 
Gawański z Tłumacza, B. Rugiewioz z Sędziszowa, 
R. A Bohl z Gdańska.

Wystawy i Muzea,
— Nieustająca wystawa zjednoczo­

nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha 1 10, I. piętro, jest 
otwarta codziennie od godziny 10 rano do 
godziny 5 po południu. — Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dnie powsze­
dnie 30 ct. Dla członków wstęp wolny.

C e l i *  lwowskiej iz&y handlowej
Lwów, dn. 27. kwietnia 1896

1. Akcye za sztukę.
Kol. g, Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a.

I. em isyi................................
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Ake. garbami, Rzeszów po 200 zł. 
Ake. fabr. Lipińskiego po 500 kr.

2- List. zast. za 100 zł.

Banku h. g. 5°/0 a.w. wyl. z 10°/o pr. 
n n41/,°/o„ los. W 50 1 
„ »40/o „ „W 60 l.po200K. ® 

Banku kr. 41/a pre. w. a. los. w 511. » 
„ „ 4  pre. w. a. ,, w 57 1. <=

Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a.
I. emis. ®

Tow kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. •- 
los. w 411/, lat 

4 pre. w. a. los. w 56 1. ^

4. Obligi za 100 zł. ^

Gal. funduszu propin. 4 pre. w. a. M 
Buków. fund. p: opin. 5 pre. w. a.  ̂
Komunalne Bankij kr. 5 pre. II. em. „o 

» »4Vi  pre.„ „ 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . . .

n 41/, pre. w. a. . .
n n ^ n n ♦ ■
„ „ 4  pre. koronowej

Losy miasta Krakowa . . . .
„ „ Stanisławowa . .

5. Monety.
Dukat cesarsk i................................
N a p o le o n d o r ................................
P ó łim p er ia ł.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

n n papierowy . . .
100 marek niemieckich. . . .

przem ysłow ej.
płacą żądają 
walutą austr. 

zł. et. zł. et
218 — 222 -
212 - 296 -

393 - 403 -
210 — —  —
20A — 203 —
250 — ---

110 _ 110 70
99 80 100 50
96 60 97 3«

100 50 101 20
97 50 98 20

98 — 98 70

97 80 98 50
97 50 9* 20

97 30 98
102 — — —
102 — 202 70
99 80 100 50

105 _ _ _
100 — 100 70
97 40 98 10
97 40 98 10

25
—

27
—

5 62 5 72
9 52 9 62

9 65.— — —
1 2 0 . - 1 25 —
1 2 .8 1 28 8
58 60 59 10

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 25 kwietnia 1896

1. D łu g  państwa. płacą żądają

JednoiUy dług państwa w banknot.
m a j - l is to p a d ................................
luty-sierpień .....................

Jednolity <iług państwa w srebrze
sty c z e ń -lip ie e ................................
kwieeień-prździernik . . . .  

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 
„ „ 1860 po 500 z,. ,"a. 5 pr.
„ 1860 po 100 zł. 5 pr. .
„ „ 1864 po l u ) . . . .
„ „ 1854 po 50 zł. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . .
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pre............................................
Austr. renta zł. wolna od podat, 4 pr. 
Renta koronna 4 pr. za 200 k.

101.20
101.10

101.10 
101.10 
148.50 
145.75 
157.— 
195.— 
195.—

157 — 
122.50 
101.05

101.40
101.30

101.30
101.30 
149.ńO 
146.25 
158.— 
196. — 
196.- •

158.—
122.70
101.25

Obligacye indem. 5 pre. (za zł. m. k.)

Bukowiny .....................
G a l i e y i ...........................
Niższej Austryi . . . 
Siedmiogrodu . . . . 
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. 97.15 98.15

3. Akcye.

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 159.50 160.— 
Inst. kredyt, dla handlu po 160 zł. 359. — 359.50 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 7&U.— 800.—
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— — .—
Gal. ban. d. h. i prw a zł. 200 wpl.40 pr. — .— —.—
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . —.— —.—
Bank dla krajów koron. 4 200 zł. 2 \5 .— 24-5.50 
Bank austro-węgierski a 600 zł. 970.— 274. 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Austr.Tow.żegi.pai-.dun.po 500 zł. mk. 460.— 461.— 
Koi, Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —.— —.—
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.—

płacą żądają
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3420.— 344C.-- 
Kol! Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. —.— —.—
Lwów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. 293.50 204.50 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. aw. 205.— 206.— 
I. kol. węg, gal. i  200 zł. w srebrze 207.— 208.—

4. L isty  zabaw ne losowane.

Ogólny rulnic/.o-kredytowy Zakład
dla Gal. i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— —.—

Pows2 austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
w złocie w 50 1...........................—.— —.—

Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr.
a. w. w 50 1.............................  99.25 100.25

„ . „ „ 3. pr. . . 1 1 5 .-  115.90
„ . , 3. pr. em. 1889 117.75 118.50

G.zakł. kr. ziems. krak. los. w 18 1.6 pr. —.— —.—
„ „ „ ,, „ „w 20 1.7 pr. —.— —.—
„ „ „ „ „ „w 36 i. 6 pr. — —.—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 p. . . —.— —.—
„ „ „ •„ „po 4 nr. 411. wyl. 97.60 98.25
.. » ,1 » po 4l/J pr. w
62 latach zw ro tn e ..................  96.75 97.75

Banku kraj. 4 l/j pr. wa. los w 511/, 1. 100.50 101.30
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w a. I. e m is y i ................—.— —.—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. 99.25 C9.50
Banku austr. węg. 41/, pr. . . . 100.50 101.30
Węg. Zakł. kred. ziem. ake. w 391.

wyl. po 5 pr...............................  100.— 100.50
wyl. 4»/, pr. 99.— 99.25

r w 41 1. wyl.
'o 4 pr.........................................  9 9 . -  100.—

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.j

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —.— —.—
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex) 

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 99.25 100.25
Kol. półn. po 100 zł. em. 1886 4°/0 100.75 101.75

„ „ po 100 zł. „ 1887 „ —. -
Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881

po 300 zł. 41/, pr..............................—.— —
detto (Jarosław-Sokal) . —.— —.—

Kol. gal. Lwów-Czern-Jas. em. a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 

z r. 1884 
z r. 1866 
z r. 372

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. —. 
Węg idgulaeya Cisy po 100 zł. 4 pr. 142.50

6. Losy.

Inst. kr. dla han. i pr. po. 100 zł aw.
Clarego po 40 zł. m. k.......................
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 
Kcglewioha p" 10 zł. m. k. . . .
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 
Pożyczka miasta L ubiany po 20 zł. 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw
Palfiego po 40 zł. m. k......................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ weg. „ po 5 zł. 
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. a. w...................................
Salina po 40 zł. m. k..........................
St. Geanis po 40 zł. m. L  . . .
Poź. m. Stanisławowa (po 20 zł. aw.) 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. .

50 zł. a. w. . 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . ,
Windisehgratza po 20 zł. m k. . . —.—

7. Weksle (za 3 miesiące).

Augsburg za 100 w. p. n. . . . . —.—
Berlin za 100 marek w. p. n. . . —.—
Frankfurt za 100 maret w. p. n. . —.—
Hamburg za 100 marek w. p. n. —.—
Londyn za 10 ft. szt.................  120.15
P a r y ż .......................................................47.57

płacą
0

żądają

91.85 92.85
99. JO 100.10

142.50 1403.5

2 1 4 .- 205.—
58.50 59.50

1 3 9 .- 1 4 3 .-
28.— 2 9 . -
25.50 26.50
22.25 23.v 5
63.50 64 —
60.75 61.25
18 oó 18 95
10.50 10.90

2 5 .- 2 6 -
e9.50 ('0.50
71.50 7 i.50
43.— 4 5 . -

147.— 151.—
7 0 . - 7 4 . -
61.— 63.—

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men . 

pełnej wagi . .
K orona...........................
20-frankówka. . . .  
Rosyjski półuiperyał . 
Talar związkowy . . 
Srebro ..........................

5.68.—
5.66.—

12'■ 00 
47.82 5

5.70.—
5.68.-

9 .5 4 .-  9 .5 5 .5 -
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Licy idcyi
L. 239 (2972 2— 3)

Sąd powiatowy w Ciężkowicach zawia­
damia, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Tarnowskiej Kasy oszczędności w kwocie 446 
zł. 02 ct. i 556 zł. 87 ct. z pn. odbędzie 
się w tut. sądzie licytscya realności pod n. 
56 w Ciężkowicach położonej wyk. 62 ks. 
gr. dla tejże gm. objętej dłużnika Kalmana 
Dursta własnej w dwóch terminach miano­
wicie w dniu 11 czerwca 18t>6 i w dniu 14 
lipca 1896 każdym razem o godz. 10 przed 
połudn.em.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1600 zł.

Kesztę warunków sprzedaży, akt osza­
cowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć mo­
żna w tusąd. registraturze.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, którzy- 
by uzyskali prawa zastawu na pomienionej 
realności po dniu 1 lutego 1896 ubtanawia

się kuratorem p. Franciszka Podolińikiego z 
Ciężkowic.

C. k. Sąd powiatowy.
Ciężkowice, dnia 1 lutego 1896.

L. 13085 (2145 2 - 3 )
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że w celu zaspokojenia nretensyi Ozyasza 
Stempla w  kwocie 4 5 0  zł. aw. z pn. odbę­
dzie się w tut. c. k. Sądzie w dniu 11 czerw­
ca 1896 i w dniu 13 lipea 1896 egzekucyj­
na sprzedaż realności Iwh 356 i połowy re­
alności lw h  S58 gm. kat. Żołynia Ludwiki 
Decowskiej własnych.

Wadyum wynosi kwotę 36 zł.
Kesztę warunków licytacyjnych, akt o- 

szacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze tut. c. k sądu.

C. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, 30 marca 1896.

łySBsezsBiiiaaHBe
wierzytelności w Kwocie 60 zł. aw. z pn. 

: odbędzie się dnia 2 czerwca 1896 i dnia 7 
lipca 1896 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem egzekucyjna sprzedaż przez licy- 
tacyę połowy realności wykazem hipotecznvm 
1. 283 w \Vełdzirzu połoźunej dłużnika Ne- 
chemiasza Dickmana własnej

Cena wywołania 117 zł. 50 ct.
Wadyum 18 zł.
Kesztę warunków licytacji i akt 

cowan;a przejrzeć można w tutejszej 
straturze 

| Dolina, 27 marca 1896.
 .

Ke?z'ę warunków można przejrzeć wtus. 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Kałusz, 1 kwietnia 1896.

osza- ■ 
regi- i

L. 15396 (2878 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Dolinie poda­

je do wiadomości, że celem zaspokojenia

L. 3219 (2906 2 - 3 )
Na żądanie spadkobierców śp. Ignacego 

Hubczaka rozpisuje się dobrowolną sprzedaż 
posiadłości objętej whl. 12 gminy Kałusz w 
dniach 10 czerwca 1896 i 8 lipca 1896 każdym 
razem o godz. 10 rano w sądzie, 

i Cena wywołania na pierwszym terminie 
! 2500 zł., wadyum 2^0 zł , na drugim 2100 
{ zł., a wadyum 210 zł.

L 725 (3022 1 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Tyś- 

mienicy odbędzie sic o godz. 10 rano "w 
dniu 8 czerwca 1896 tylko powyżej ceny 
szacunkowej, zaś 9 lipca 1896 i poniżej ce­
ny szacunkowej przymusowa sprzedaż real­
ności pod nk. 182 w Tyśmienicy położonej, 
dłużniczej leżącej masy Naftalego Kotnman 
gm. kat. Tyśmienicy wyk hip. 1534 objętej 
protokołem z dnia 14 stycznia 1896 1. 725 
oszacowanjj na rzecz ćhai Keisi Wagner 
pto 150 zł. z pn.

Capa wywołania 422 zł.
Wadyum 41 zł. 50 ct.
Kesztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny można przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Tyśmienica, lutego 1896.
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L 5034 (3008 3 - 3 )

0. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 
podaję do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 150 zI. wa. z pn. odbędzie 
się w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
publiczną licytacyę powyższej wierzytelności 
na hipotekę służącej potowy reelnośei pod 
lk. 76 n. 172 st. obj. wyk. hip. 1. 270 ks. gr. 
gm. Drohobycza dzielnica Zagrody miejskie Si­
mona vel Simona Majera Wilfa względnie 
jego nieobjętej masy spadkowej własnej na 
rzecz Herscha Ertla w dniach 21 maja 1896 
i 22 czerwca 1896 każdym razem o godz. 10 
przedpołudniem.

Połowa tej realności sprzedaną zostanie 
w pierwszym terminie tylko za lub wyżej 
ceny wywołania 574 zł. 50 ct. wa. w dru­
gim terminie i niżej tejże ceny z zastrze­
żeniem przepisów ustawy z 10 czerwca 1887 
1. 74 dz. u. p.

Zakład wynosi 10 prc. ceny wywołania 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia­

nowano adw. dr. Aleksandra Bergwerka w 
Drohobyczu.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
tus. registraturze przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy.
- Drohobycz, 18 marca 1896.

L. 15915 (3053 3 -  3)
Obwieszczenie.

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
budowli konserwacyjnych na gościńcach pań­
stwowych w Brzeżańskim okręgu budowni­
czym w latach 1896, 1897 i 1898 odbędzie 
się 6 maja 1896 w c. k. Starostwie w Bize- 
żanach Lcytacya ofertowa.

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w r. 1896 wynoszą : 
w sekcyi drogowej w Prze­

myślanach. . 343 zł. 541/* ct.
w sekcyi drogowej w Brze-

żanach . . 1858 zł. 42 ct.
w sekcyi drogowej w Pod-

hejcach . . 6341 zł. 65 ct.
w sekcyi drogowej w Ro­

hatynie . . 1223 zł. 10 V2 ct.
Razem 97b6 zł 72‘/a ct.

Marunki przedsiębiorstwa przejrzane 
być mogą w godzinach urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzie także w 
wyż oznaczonym dniu najpóźniej do godz. 
12 w południe, wnoszone być mają oferty, 
sporządzone na blankietach urzędowych, któ­
rych Starostwo bezpłatnie udzieli a zaopa­
trzone marką stemplową na 50 ct. i we wa- 
dyum wynoszące 5 prc. kwoty fiskalnej, z 
wyrażeniem opustu z cen fiskalnych jedno­
stkowych nie tylko cyframi ale i literami.

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwen miejscu pou. ' sekcyę i ofiarowany 
opust czy nadwyżkę bez żadnych dopisków, 
wreszcie położyć datę i podpisać ofertę imie­
niem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę osobno, jeżeliby zaś oferta obejmo­
wała kilka sekcyi, wtedy podać w niej na­
leży opust lub nadwyżkę ceny jednostkowej 
dla każdej sekcyi osobno, albowiem zatwier­
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych sekcyi.

Oferty, niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę, przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
oferty zaś niepodane w terminie lub złożone 
w innym urzędzie nie będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa
Lwów, dnia 18 kwietnia 1896.

L. 13055 (3002 3 - 3 )
Na zaspokojenie wierzytelności dr. Józefa 

Brauna w kwocie 5o0 zł. wa. z pn. odbędzie 
się publiczna przymusowa sprzedaż realności 
wyk. 142, 1204 i 14 ’o ks. Budzanów obję­
tych, dłużnika Aleksandra Gomułkiewicza 
własn; eb dnia 7 maja 1896 i dnia 5 czerw­
ca le>96 zawsze o godz. 10 rano, przyczem 
realności te na drugim terminie nawet po 
niżej ceny szacunkowej, wynoszącej co do 
realności wyk. hip. 142 kwofę 1200 z ł, co 
do realności wyk. hip. 1204 kwotę 600 zł. 
a coj do realności oojętej wyk. bip. 1415 
kwotę 6425 zł. sprzedane zostaną.

vVadyum wynosi 120 zł., 60 zł. a wzglę­
dnie 642 zł. 50 ct. wa.

Resztę warunków powziąć można w 
registraturze tut. sądowej.

Kuratorem dla wierzycieli hipotecznych 
ustanowmuy uonstanty Widawski c. k. not. 
w Budzanowie.

C k. Sąd powiatowy.
Budzanów, dnia 31 stycznia 1896.

/

L. 2003 (3024 3 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie w 

sprawie Noacha Altmana i Leisora Stahl 
przeciw Myronowi Lenkowskiemu i tow. pto 
177 zł. 60 ct. z pn. ogłasza przymusową 
licytacyę realności a) wyk. hip. 63" ks. gr. 
gm. kat. Borszczowa objętej, dłużnika Micha­
ła Filipiuka w &=nej na 555 zł. oszacowanej 
b) wyk. hip. 101 tejże gminy Dmytra Skry- 
pniuka włai nej na 690 zł oszacowanej i c) 
wyk. hip. 437 tejże gminy Iwana Hrynyk

Wasyla własnej na 170 zł. oszacowanej, w 
dniach 15 maja 1896 i 25 czerwca 1896 
każdym razem w sądzie o godz 10 przed 
południem odbyć się mającą z tern, że na 
pierwszym terminie tylko wyżej lub za cenę 
szacunkową, zaś na drugim także niżej ceny 
szacunkowej sprzedane zostaną.

Wyciąg hipoteczny, protokół oszaco­
wania i bliższe warunki są w tus. registra­
turze do przejrzenia.

Wadyum wynosi ad a) 55 zł. 50 ct., 
ad b) 69 zł., ad c) 17 zł.

Zubłotów, 26 marca 1896.

L. 271 (3021 3 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Tyś- 

mienicy odbędzie się w dniu 18 maja 1896 
relieylacya X{ alności dłużnika Bazylego Wo 
łosieńki własnej wyk. hip. 1. 326 gm. kat 
Tyśmienica objętej, na rzecz Racheli Streit 
pto 60 zł. z pn., na którym realność rze­
czona za jakąkolwiekbądź cenę sprzedaną 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi kwota szacun­
kowa 293 zł.

Wadyum 29 zł. 30 ct.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

przejrzeć można w tus. registraturze.
Tyśmienica, 27 marca 1896.

L. 5168 (3012 3 - 3 )
Dnia 22 maja i dnia 18 czerwca 1896 

o godz. 10 rano odbywać się będzie w tut. 
sądzie egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę całej posiadłości lwh 135, oraz 
4 [i8  części posiadłości lwh. 144 nk. 58 gm. 
Grzechynia stanowiących własność Wojciecha 
Kudzi syna Józefa, na 910 zł. 28 ct. osza­
cowanych celem zaspokojenia wierzytelności 
tut. Stowarzyszenia pożyczkowego „Wzaje­
mna pomoc“ w kwocie 71 zł. z pn.

Cena wywołania 910 zł. 28 ct.
Wadyum 92 zł.
Kuraior niewiadomych wierzycieli ad. 

dr. Werner w Makowie.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

0. k. Sąd powiatowy.
Maków, dnia 26 grudnia 1896.

L. 12754 (3010 3 - 3 )
Podaje się do publicznej wiadomości, 

że w celu zaspokojenia pretensyi Franciszki 
Florek w kwocie 386 zł. wa. z pn. odbędzie 
się w tut. e k. Sądzie w dniu 22 maja 1896 
i w dniu 26 czerwca 1896 egzekucyjna 
sprzedaż realności lwh. 435 gin. kat. Krze­
mienica objętej, Magdaleny Florkowej własnej. 

Wadyum wyncsi kwotę 38 zł. wa. 
Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 

szacowania i wyciąg hipoteczny można w 
registraturze tut. c. k. sądu przejrzeć.

O. k. sąd powiatowy.
Łańcut, 27 marca 1896.

L. 2159 (2998 3 - 3 )
Dnia 29 maja i czerwca 1896 o 

godzinie 10 rano odbywać się będzie w tut. 
sądzie w biurze nr. 35 egzekucyjna sprzedaż 
116 części realności lwh. 228 ks. gr. gm iry 
J.ssło objętej na 74 zł. 38\  ct. oszacowanej 
celem zaspokojenia wierzytelności Feiwla 
Latke w kwocie 190 zł. z pn.

Cena wywołania 74 zł. S3 J/2 ct. 
Wadyum 7 zł. 43 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

dr. Władysław Cbwalibóg aowokat w Jaśle 
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 

i warunki licytacyjne przejrzeć można w r e ­
gistraturze sądowej.

k- Sąd powiatowy.
Jasło, dnia 28 marca 1896.

L. 6671 (3009 3 - 8 )
C. k ^ąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 750 zł. wa. z pn. po strą­
ceniu 359 zł. odbędzie się w sądzie tut. 
przymusowa sprzedaż przez publiczną licy 
tacyę powyższej wierzytelności na hipotekę 
służących części realności a to 12V2 setnych 
części ciała objętej wyk. hip. 1. 1008 i 219 
ks. gr. Borysław.a, Chany Hruszowskiej wła­
snych na rzecz Salamona Rothmana w dn 
21 maja 1896 i 22 czerwca 1896 każdvm 
razem o godz. 10 przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie w ter­
minie piewszym tylko za lub wyżej ceny wy­
wołania 815 zł. wa., w drugim terminie 
i niżej takowej z zastrzeżeniem przepisów 
ust. z 10 czerwca 1887 1. 74 Dz. u. p.

Zakład wynosi 10 procent ceny wy­
wołania.

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia­
nowano adw. dr. Falka w Drohobyczu.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd, 
registraturze przejrzeć.

0. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, 21 lutego 1896.

L. 9090 (3052 2 - 8 )
W celu oddania w przedsiębiorstwo 

budowli konserwacyjnych na lata 1896, 1897, 
i 1898 na drodze Baligrodzkiej w sekcy Ba­
ligród w Sanockim okręgu budowniczym od­

będzie się 6 maja 1896 w c. k. Starostwie 
w Sanoku licytacya ofertowa.

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1896 wynoszą 1594 zł. 
57 ct. w. a.

Warunki przedsiębiorstwa jakoto plany, 
wykaz cen jednostkowych, kosztorys suma­
ryczny, ogólne i szczegółowe warunki przej­
rzane być mogą w godz. urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzie także w 
wyż oznaczonym dniu najpóźniej do godz. 12 
w południe wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, któ­
rych Starostwo bezpłatnie udzieli a zaopa­
trzone marką stemplową na 50 ct. i we wa­
dyum wynoszące 50/° Kwoty fiskalnej, z wy­
rażeniem opustu z cen fiskalnych jednostko­
wych nie tylko cyframi ale i literami.

Oferent winien na blankiecie na wfa- 
ściwem miejscu podać sekcyę i ofiarowany 
opust czy nadwyżkę bez żadnych dopisków, 
wreszcie położyć datę i podpisać ofertę imie­
niem i nazwiskiem.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez kemi- 
syę przeprowad7ającą licytacyę zwrócone, 
oferty zaś niepodane w terminie lub złożone 
w innym urzędzie nie będą uwzględnione.

Z c. k, Namiestnictwa.
Lwów, dnia 17 kwietnia 1896.

L. 744 (2958 2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 4 maja 1896 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 1 czerwca 1896 nawet 
poniżej takowej licytacya 1/3 części realności 
wyk. hip. 1. 52 gm. kat. Wołcza dolna Fed- 
ka Senczyszyna własnej na rzecz Stanisława 
Agopsowicza.

Cena wywołania 108 zł. 31 ct.
Wadyum 10 zł. 83 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu oraz wierzycieli hip. którzy po dniu 17 
listopada 1895 w hipotekę sprzedać się m a­
jącej realności weszli, dla wierzycieli hip. 
ustanawia się kuratora p. Jana Tyszeck’ego 
c. k. notaryusza w Starej soli.

Starasól, dnia 27 lutego 1896.

L. 15730 (3004 2 - 3 )
O. k Sąd powiatowy w Dolinie podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia grzy­
wny 67 zł. 50 ct na rzecz Wysokiego Skar­
bu odbędzie się dnia 27 maja 1896 i dnia 
30 czerwca 1896 każdym razem o 10 godz. 
przedpołud. egzekucyjna sprzedaż realności 
wyk. hip. 1. 1 ks. gr. gm. Wyszków objętej 
dłużnika Abrahama Allbacha własnej.

Gena wywołania 635 zł.
Wadyum 63 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytacyi i akt osza- 

cowaria przejrzeć można w tut. registraturze.
Dolina, 22 lutego 1896.

L. 14297 (3C01 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy miej. del. w No­

wym Sączu zawiadamia, że celem zaspoko­
jenia pretensyi Jakóba Frega jako cesyona- 
ryusza Chaskla Kornreicha w kwocie 213 zł. 
aw. z pn. odbędzie się w tymże Sądzie li­
cytacyjna publiczna sprzedaż ciała hip. whl. 
19 gm. Ł rasne objętego, wedle karty B. 
poz. ^ dłużnika Wojciecha Wojsa własnego 
w dwóch terminach, mianowicie w dniu 27 
maja 1896 i w dniu 15 lipca 1896 każdym 
razem o godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 669 zł. 70 ct.
Wyciąg hip. protokół oszacowania sprze­

dać się mającego ciała hip. tudzież reszta 
warunków licytacyjnych mogą być w Regi­
straturze sądowej przejrzane.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz niewiadomego z miejsca pobytu wie­
rzyciela Menasze Hammera celem doręcze­
nia im ts. rezolucyi z dnia 30 stycznia 1896 
1 14297 ustanowiony został adw. dr. Jan  
Dreziński w Nowym Sączu.

0. k. Sąd powiatowy miej. deleg.
Nowy Sącz, dnia 30 stycznia 1896

L. 17237 (3005 2 - 3 ,
C. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rz. telnośei w kwocie 150 zł. aw. z pn. od­
będzie się dnia 27 maja 1896 i dnia 30 
czerwca 1896 każdym razem o godz. 10 przed 
południem egzekucyjna sprzedaż izez licy­
tac ję  realności wyk. bip. 1. 188 i 189 w 
Dulinie położonej dłużników Mikołaja i Ma. 
ryi Horbowych własnej.

Cena wywołania 290 zł. i 450 zł.
Wadyum 29 zł. i 45 zł.
Resztę warunków licytacyi i akt osza­

cowania przejrzeć można w tut. registraturze.
Dolina, 2 marca 1896.

L 868 (2980 2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniach 29 maja 1896 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 3 lipca 1896 nawet 
poniżej takowej licytacya realności 1. 168 

^  edług wyk. hip. 118 gminy Skołoszów,

amtomego B a n a  własnej na rzecz Rozalii 
Baran pto 200 zł.

Cena wywołania 2032 zł.
Wadyum 203 zł. 20 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hip uieeznych, którzy- 
by po dniu 5 lutego 1896 do tabuli weszli, 
ustanawia się kuratorem c. k. not. Włady­
sława Janickiego.

Radymno, 10 lutego 1896.

L. 1842 (3046 2—3)
O. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel­

kich rozpisuje w celu zaspokojenia preten­
syi w kwocie 14 zł. 56 ct. ws. z pn. na 
rzecz Reizli Pasternak publiczną sprzedaż 
realności wyk. hip. 203 gm. kat. Zubowmost 
objętej do Łukasza Zinkiewicza należącej na 
dzień 20 maja 1896 i na dzień 24 czerwca 
1896 każdym razem o godz 10 przed po­
łudniem w sali rozpraw tutejszego sądu.

Cena wywołania 963 zł. wa.
Wadyum 96 zł. 30 ct. wa.
Na ierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania, zaś na drugim terminie nawet 
poniżej takowej.

Buższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tusąd. Registraturze.

Mosty wielkie, dnia 24 marca 1896.

L. 96 (3C44 2—3)
W tut. sądzie odbędzie się w celu za­

spokojenia pretensyi Zakładu kredytowego 
stow. zarej. z ogr. poręką w Monasterzy- 
skach w kwccie 1000 zł. wa. z pn. w. a. z 
pn. punliczna sprzedaż realności pod 1. 72 
w Monasterzyskach położonej wedle whl. 
273 ks. gr. tejże gm. dłużnika Jakóba Sa 
muela wiasnej a to dnia 22 maja 1896 i dn. 
19 czerwca 1896 każdym razem o godzinie 
10 rano, w pierwszym terminie wyżej lub 
za cenę szacunkową, na drugim zaś nawet 
poniżej ceny szacunkowej najwięcej ofiaru­
jącemu.

Cena wywołania wynosi 5274 zł. 80 ct.
Wadyum 527 zł. 48 ct. wa.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania przejrzeć można 
w tus. registraturze.

Kuratorem dla wierzycieli, którzyby po 
dniu 19 grudnia 1895 nabyli prawa zastawu 
i tych, którymby uchwała licytacyjna lub 
późniejsze uchwały nie mogły być doręczone 
ustanowiono p. adw. kraj. dr. Chameidesa w 
Monasterzyskach.

O. k. Sąd powiatowy.
Monasterzyska, d n i', 15 marca 1896.

L. 542 (2974 2—3)
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, że w 

tymże przeprowadzoną zostanie w dwóch 
terminach tj. dnia 29 maja 1896 i dnia 30 
czerwca 1896 każdym razem o gd. 10 rano 
egzekucyjna publiczni, sprzeaaż realności whl. 
29 gm. Podbukowina objętej, dłużników Ma- 
ryanny, Iwana i Piotra Nowaków własnej 
celem zaspokojenia wierzytelności Sary z 
Ettingerów Bodek i Serii z Eilingerów Fried- 
mann w kwocie 50 zł. aw. z pn.

Clona wywołania 628 zł. wa.
Wadyum 63 zł.
Resztę warunków sprzedaży, wyciąg 

hipoteczny i protokół oszacowania tej real­
ności można przeglądnąć w tut. sadowej re­
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych jest p. Włodzimierz Witoszyń- 
ski c. k. not. w Dubiecku.

Dubiecko, 27 lutego 1896.

L. 3253 ~  (2860 2—3)
W c. k. Sądzie powiatowym w Ty śmie- 

nicy odbędzie się o godz. 10 rano w dniu 
28 maja 1896 tylko powyżej ceny szacun­
kowej, zaś w dniu 30 czerwca 1896 i po­
niżej ceny szacunkowej przymusowa sprze­
daż realności dłużnika Sprince Friedrich 

3sp. Samuela Schalera własnej wyk. hip. 
341 ks. gr. gm. Tjśm ienica objętej na rzecz 
Stanisławowskiej kasy oszczędności pto 57 zł. 
50 ct. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota 2100 zł.
Wadyum 210 zł.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

można w tus. registraturze prze,rzeć.
Tyśmienica, 26 lutego 1896.

L. 15394 (3003 1— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaie 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności w kwocie 200 zł. wa. z pn. odbę­
dzie się dnia 3 czerwca 1896 i dnia 8 lipca 
1896 każdym razem o godz. 10 przed poł 
egzekucyjna sprzedaż przez licytację 1|4 
części realności wul. 321 w Dolinie polrźo 
nel, dłużniczki Jiides Lindner własnej

Cena wywołania 1108 zł. aw.
Wodyum l l l  zł
Resztę warunków licytacyi i akt osza­

cowania przejrzeć można w tutejszej regi­
straturze.

Dolina, 27 marca 1896
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L. 831 (3084 1 - 8 )

0. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie o- 
głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Josla Schachtera przeciw małol. Paraśce Ko­
sowicz Iwana pto 150 zł. z pn. odbędzie się 
dnia 15 maja 1896 i dnia 25 czerwca 1896 
zawsze o godz. 10 rano egzekucyjna sprze­
daż a) 1/3 części realności wyk. bipot. 89 
ks. gr. Demycze Paraski K< s wicz własnej, 
oraz b) realności whl. 91 tejże gm. Paraśki 
Kosowicz własnej.

Cena wywołania ad a) 450 zł.; ad b) 
150 zł.

Wadyum ad a) 45 zł., ad b) 15 zł.
Wyciąg tabularny, protokół oszacowa­

nia i resztę warnnków licytacyjnych można 
przejrzeć w aktach tus. registratury.

Zabłotów, 26 marca 1896.

musowa sprzedaż realności wyk. hip. 1. 485 
ks. gr. gm. Śniatyna II  dz. objętej nielet. 
Antoniego. Jana, Mikołaja i Apoloni Poho- 
reckich zastąpionych przez matkę i opiekun­
kę Aunę z Wojciechowskich Pohorecką 
własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 819 zł 
zaś wadyum 10 prc. tejże.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. Kawecki ze Śniatyna

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tus. registraturze. 

śniatyn, dnia 20 marca 1896.

L. i 543 (3075 1— 3)
Dnia 20 maja 1896 i dnia 24 czerwca 

1896 o godz. 10 rano odbywać się będzie w 
tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż przez pu­
bliczną licytacyę a) całej posiadłości Iwh. 661, 
b) 1/16 części posiadłości lwh. 386, c) 1/16 
części posiadłości lwh. 389, d) 3/22 części 
posiadłości lwh. 673 pod nk. 393 w Mako- 
wie położonych, stanowiących własność Wi- 
ktoryi z Klimalów Urbańczykowej na 504 
zł. 74 ct. oszacowanej celem zaspokojenia 
wierzytelności tut. Stowarzyszenia pożyczko­
wego „Wzajemna pomoc" w kwocie 125 zł. 
z przyn.

Cena wywołania 504 zł. 74 ct.
Wadyum 51 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 

W erner w Makewie.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

Z c k. Sądu powiatowego.
Maków, 29 stycznia 1896.

L. 3973 ,(3078 l „ g )
C. k Sąd powiatowy w Śniatynie po­

daje niniejszym do powszechnej wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 
galic. Banku hipotecznego we Lwowie prze­
ciw Saulowi i Boruehowi Jungm ann o za­
płacenie kwoty 1591 zł. 91 ct. aw. z pn. 
odbędzie się dnia 3 czerwca 1896 i dnia 3 
lipca 1896 każdym razem o godz. 10 przed 
południem w Sądzie tut. przymusowa sprze­
daż realności wyk. hip. 1. 7172/4 ks. gr. gm. 
Śniatyna objętej Saula i Borucha Jungma- 
nów własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 4500 zł. 
wa z pn zaś wadyum 100/„ tejże. Kuratorem 
niewiadomych wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Ziemba w Śniatynie.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tus. registraturze.

Sniatyn, dnia 11 marca 1896.

miejscowości dodatku aktywalnego YII kla­
sy rangi.

O posadę powyższą ubiegać się mogą 
profesorowie szkół średnich i Seminaryów 
nauczycielskich, tudzież inspektorowie szkol­
ni mający kwalifik»icyę nauczycielską do 
szkól średnich.

Podania zaopatrzone w potrzebne do­
kument* służbowe wnosić należy za pośre­
dnictwem przełożonej władzy do Prezydyum 
c. k. Rady szkolnej krajowej, najdalej do 
20 maja br.
Z Prezydyum c. k. Rady szkolnej krajowej'

Lwów, dnia 21 kwietnia 1896.

8620 (3034 1—2)
Zwraca się uwagę na rozpisany w Nr. 

96 Gazety lwowskiej Konkurs na posadę ad- 
juokta sądowego w Krakowie z terminem do 
15 maja 1896.

Kraków, 23 kwietnia 1896.

L. 5224 (3074 1 - 3 )
Dnia 20 maja 1896 i 20 czerwca 1896 

o godz. 10 rano odbywać się będzie w tut. 
sądzie egzekucyjna sprzedaż realności F ra n ­
ciszki z Świstków Sm j  rakowej własnej nk. 
619 w Zawoji, whl. 1819, 1822, 1823 i 1843 
ks. gr. Zawoja objętej na 151 zł. 78 ct. o- 
szacowanej celem zaspokojenia wierzytelności 
Stowarzyszenia pożyczkowego „Wzajemna 
pomoc" w Makowie w kwoeie 65 zł. z pn.

Cena wywołania 151 zł. 78 ct.
Wadyum 16 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 

W erner adw. w Makowie.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Maków, dnia 28 lutego 1896.

L. 28880 (3031 3 - 3 )
KONKURS.

Na posadę eipedyenta przy c. k. urzędzie 
pocztowym w Rodatyezach w powiecie Gró­
deckim za kontraktem służbowym i kaucyą 
w kwocie 200 zł.

P o b o r y :
Płaca rocznych 150 zł. 
ryczałt kancelaryjny 40 zł. 
i wynagrodzenie 260 zł. na codziennego 

posłańca pieszego do Gródka obok Lwowa i 
napowrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
5 maja br. do c k. Dyrekcyi poczt i tele­
grafów we Lwowie.

Lwów, dnia 20 kwietnia 1896.

L. 775 (3069 1 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du­

najcu podaje do wiadomości, że celem za­
spokojenia wierzytelności pana dr. Ernesta 
GeLslera w sumie 50 zł. z pn. odbędzie się 
w dniach 20 maja i 17 czerwca 1896 ka­
żdym razem o godz. 10 z rana przymusowa 
sprzedaż przez publiczną licytacyę połowy 
realności pod nk. 374 w Czarnym Dunajcu, 
Józefa Cikowskiegoj własnej z połowy ciała 
hipotecznego lwh. 122, całego ciała hipot. 
lwh. 916 i 5/10 części ciała hip. lwh. 917 
ks. gr. gm. Czarny Dunajec się składającej.

Cena wywołania co do realności ad a) 
572 zł. 50 ct., ad b) 80 zł., ad c) 70 zł.

Wadyum 10 prc. ceny wywołania.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

p. dr. A rtur Weigel c. k. notaryusz.
Reszta warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania w registraturze 
do przejrzenia.

C. k. Sąd powiatowy.
Czarny Dunajec, dnia 9 marca 1896.

L. 12801 (2832 1 - 3 )
Dnia 2 czerwca i 7 lipca 1896 o godz. 

10 rano odbywać się będzie w tut. Sądzie 
w biórze nr. 18 egzek. sprzedaż realności 
Barbary z Rączków lo. Sniegowskiej 2o. Sa- 
palskiej nk. 65 w Kołaczycach objętej wyk. 
hip. i. 65 na 400 zł. oszacowanej celem 
zaspokojenia wierzytelności Mojżesza Wolfa 
w kwocie 50 zł.

Cena wywołania 400 zł.
Wadyum 40 zł.
Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 

Bar nowski adw w Jasie.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

i warunki licytacyjne przejrzeć można w 
registraturze sądowej.

C. k. Sąd miej. deleg.
Jasło, 15 stycznia i896.

L. 4113 .(3081 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Śniatynie po 

daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej Herscha Kopia 
Riesenberga przeciw niel. Autoniemu, Janowi, 
Mikołajowi i Apolonii Pohorsckim zastąpio­
nym przez matkę i opiekunkę Annę z Woj­
ciechowskich Pohorecką o zapłacenie kwoty 
70 zł. wa. z pn. odbędzie się dnia 1 czerwca 
1896 i dnia 1 lipca 1896 każdym razem o 
godz. 10 przedpołudniem w Sądzie tut. przy­

L. 1324 (2987 3 - 8 )
Niniejszem rozpisuje się konkurs 

na dwie posady akuszerek okręgowych
a) w okręgu z siedzibą w Peczy- 

niżynie obejnująeym 3 miejscowości z 
ludnością 7793 dusz.

b) w okręgu s siedzibą w Korni- 
czu obejmującym 3 miejscowości z lu­
dnością 5373 dusz.

Płaca roczna wynosi 100 zł. pła­
tna w miesięcznych ratach z dołu z 
Kasy Wydziału powiatowego w Koło­
myi. Podania zaopatrzone w metrykę 
urodzenia, dyplom szkoły akuszeryi i 
świadectwo moralności należy wnieść 
do Wydziału powiatowego najpóźniej 
do 20 maja b. r.

Z Wydziału powiatowego
W Kołomyi, 17 kwietnia 1896.

L. 2706 (2989 2—2)
Zwraca się uwagę na ogłoszony w Nr. 

95 „Gazety lwowskiej" konkurs na posadę 
kancelisty sądu powiatowego w Podgórzu i 
3 posady kancelistów do ksiąg gruntowych 
przy sądach powiatowych w Dąbrowie, Dębicy 
i Leżajsku, którego termin upływa 28 maja 
1896.

Kraków, 21 kwietnia 1896.

L. 2747 (3033 2 - 3 )
Celem obsadzenia przy sądzie obwodo 

wym w Wadowicach posady kancelisty są­
dowego extra statum w XI randze rozpisuje 
się konkurs z terminem do 31 maja 1896.

Podania o tę posadę lub przy innych 
sądach kolegialnych lub powiatowych opróż­
nić się mogące dla wysłużonych podoficerów 
zastrzeżone posady kancelistów sądowych 
wnosić należy do 81 maja 1896 do Prezydyum 
sądu obwodowego w Wadowicach.

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 23 kwietnia 1896.

L. 96 (3055 2 - 3 )
Niniejszm ogłasza się konkurs na po 

sadę dyrektora c. k. Seminaryum nauczyciel­
skiego męskiego w Krakowie w (YII klasie 
rangi), ewentualnie na posadę dyrektora 
innego Seminaryum nauczycielskiego opró­
żnić się mogącą.

Z posadą tą połączona jest płaca rocz­
nych 10U0 zł., prawo pobierania przepisanych 
ustawą dodatków pięcioletnich po 200 zł., 
dodatek za kierownictwo rocznych 300 zł. 
prawo do pomieszkania w naturze, ewentu­
alnie do odpowiedniego relutum na pomie­
szkanie, wreszcie połowa przywiązanego do

Zwraca się uwagę na ogłoszony w Nr. 
96 „Gazety lwowskiej" konkurs na posady 
sędziów powiatowych w Gorlicach i Grybowie 
z terminem do 15 maja 1896.

Kraków, 28 kwietnia 1896.

L. 4363 (3091)
Posada radcy sądu krajowego przy sądzie 

krajowym we Lwowie z poborami VII klasy 
rangi jest do obsadzenia.

Ubiegający się o tę, ewentualnie o taką 
posadę przy innym sądzie kolegialnym Galicyi 
wschodniej opróżnić się mogącą, wniosą swoje 
należycie udokumentowane podania w drodze 
przepisanej najdalej do 15 maja 1896 do 
Prezydyum sądu krajowego we Lwowie. 

Lwów, dnia 24 kwietnia 1896.

L. 1474 (3093)
Celem obsadzenia posady zastępcy pro­

kuratora państwa w Przemyślu, ewentualnie 
przy innej c. k. Prokuratoryi we wschodniej 
Galicyi z poborami VIII klasy rangi rozpisuje 
się konkurs.

Ubiegający się o tę posadę mają wnieść 
swe należycie udokumentowane do c k. Mi­
nisterstwa sprawiedliwości wystosowane po­
dania w przepisanej drodze najdalej do 15 
maja 1896.

Z c. k. Nadprokuratoryi Państwa. 
Lwów, dnia 24 kwietnia 1896.

(3072 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Krościenku po­

szukuje jednego dyetaryusza, któryby szybko 
i czytelnie pisał; wynagrodzenie , miesięczne 
wynosi od 20 zł. do 25 zł. wa. Świadectwa 
potrzebne.

C. k. Sąd powiatowy.
Krościenko , dnia 23 kwietnia 1896.

Kuratele.
L. 6314 (2944 2 - 8 )

Agnieszka z Zaklukiewiczów Pilchowa 
żona Wojciecha, rodem z Bugaja ad Rozem- 
bark uznana umysłowo chorą, kuratorem u- 
stanowiony Wojciech Pilch w Bugaju.

C. k. Sąd powiatowy.
Biecz, dnia 16 października 1895.

L. 8574 (8041 2 - 3 )
Fedor Szczerbaniuk z Jabłonicy uzna­

ny marnotrawcą.
Kuratorem ustanowiony Sozon Szczer­

baniuk z Jabłonicy.
C. k. Sąd powiatowy.

Delatyn. dnia 10 sierpnia 1895.

L. 187 (3042 2 —B)
Ogłasza się, że wdowa Anna Martyn 

z Wielkopola uznaną zostsła za obłąkaną, a 
kuratorem jej jest Stefan Martyn z Wielko­
pola.

C. k. Sąd powiatowy.
Janów, dnia 19 stycznia 1896.

L. 5104 (3051 2—3)
Odnośnie do tueąd. edyktu z dnia 12 

lipca 1881 I. 3716 ogłasza się, że w miejsce 
Wojciecha Pituły ustanowiono dla marnotra­
wnego Tomasza Łamasza z Czyszek, kurato­
rem Grzegorza Lecyka z Czyszek.

C. k. Sąd powiatowy 
Winniki, 2 kwietnia 1896.

I . 1013 (3023 2 - 3 )
Wasyl Pawłyk Adamcio z Turki uzna­

nym został marnotrawcą.
Kuratorem jego ustanowiono Wasyla 

Pisanczyna z Turki.
C. k. Sąd powiatowy.

Turka, 28 stycznia 1896.

Rozmaite obwieszczenia.
(3056 2 - 8 )

Pan dr. Alfred Stefan dw. im. Buresz 
został wpisany z dniem 11 kwietnia 1896 
na listę adwokatów z siedzibą we Lwowie. 

Z Wydziału Izby Adwokatów 
Lwów, dnia 11 kwietnia 1896.

Upadłości.

L. 1027 (2881 2— 3)
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 

pobytu Micbała Bełdowicza, że w sprawie 
egzekucyjnej Stowarzyszenia Wzajemna pomoc 
w Krynicy przeciw niemu pfo 300 zł. z pn. 
Franciszek Buszek dla niego ustanowionym 
został kuratorem i że temuż rezolucya z dnia 
31 listopada 1895 1. 8114 doręczoną została.

C. k. Sąd powiatowy.
Muszyna, 8 marca 1896.

L. 2922 (2998 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku 

otwiera niniejszem i ogłasza konkurs na 
wszelki ruchomy, gdziekolwiek znajdujący 
się i na cały nieruchomy w krajach, w któ­
rych ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 
1868 obowiązuje, znajdujący się majątek 
Abrahama Iroma niezarejestrowanego wła­
ściciela handlu towarów mieszanych w Sa­
noku, mianuje c. k. adjunkta sądowego p. 
Oresta Salamona komisarzem konkursowym 
i poleca opieczętowanie i spisanie masy 
konkursowej.

Tymczasowym zarządcą masy konkursowej 
mianuje się p. W ilhelma Yeitba i wzywa 
wszystkich wierzycieli, ażeby na terminie 
dnia 30 kwietnia 1896 o 10 godzinie rano 
z dowodami swych wierzytelności dla za 
twierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
lub wyboru innego zarządcy i tegoż zastępcy, 
tudzież wyboru wydziału wierzycieli u ko­
misarza konkursowego się stawili.

Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej ustanawia się termin do dnia 
18 czerwca 1896, w którym terminie wszyscy 
którzy do masy konkursowej żądania mają, 
wierzytelności swoje, chociażby się nawet o 
nie spór już toczył, w sądzie tutejszym a 
to tem  pewniej zgłosić mają, ileże ich w razie 
przeciwnym skutki prawne ustawą konkur­
sową zagrożone dosięgną.

Na terminie zaś dnia 2 lipca 1896 o 
10 godzinie rano u komisarza konkursowego 
odbyć się mającym winni wierzyciele płyn­
ność zgłoszonych wierzytelności oraz porzą­
dek, w którym do zaspokojenia przyjść mają, 
wykazać.

Na tymże terminie będzie usiłowaną 
ugoda, także wolno wierzycielom w miejsce 
dotychczasowego zarządcy masy, tegoż za­
stępcy i wydziału wierzycieli inne osoby 
swego zaufania powołać.

Nakoniec podaje się do wiadomości, 
że dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkur­
sowej nastąpią przez dziennik Urzędowy 
„Gazety Lwowskiej".

Sanok, dnia 20 kwietnia 1896.

L. 7770 (2794 2 - 8 )
O. k. Sąd powiatowy w Muszynie za­

wiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Odoskę Karlak, W ania, Jacka i W ła­
dysława Barnowskich, że w sprawie spadko­
wej po Wasku Barnowskim ustanowiony zo­
stał dla nich kuratorem Wanio Krynicki z 
Krynicy, i temuż rezoiucye tut. sąd. z 6 gru­
dnia 1893 1. 6824 dla nich przeznaczone, 
doręczone zostały.

Muszyna, 13 listopada 1895.

L. 10568 (2890 2—3
0 k. Sąd krajowy w Krakowie zawia 

damia, iż 27 lipca 1892 zmarła Sara Mtllle 
rowa, zaś 20 sierpnia 1873 umarł Wolf Mili 
ler w Krakowie bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia.

Gdy tutejszemu Sądowi nie jest wiado- 
mem, czy i jakim osobom przysługują po 
nim prawa spadkowe do pozostałego mająlkn, 
przeto wzywa się wszystkich, którzyby z ja­
kiegokolwiek tytułu prawnego pretenaye do 
tego spadku sobie rościli, by w przeciągu 
roku od daty niniejszego edyktu swe prawa 
spadkowe do tutejszego sądu zgłosili i za 
wykazaniem swych praw spadkowych do spa­
dku się oświadczyli, gdyż w razie przeciwnym 
masa spadkowa dla której kuratorem usta­
nowiony został adwokat dr. Leon Ader w 
Krakowie, przyznaną zostanie tylko tym, któ­
rzy się do spadku oświadczą i swe prawa 
spadkowe wykażą, część zaś spadku, co do 
której nikt się nie oświadczył, albo gdyby 
się nikt nie zgłosił, cały spadek jako bez- 
dziedziczny Państwu przyznanym będzie.

Kraków, 20 marca 1896.

L. 2795 (2987 2— 8]
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

ogłasza niniejszem, że zarządził wpisanie s 
dniem dzisiejszym w rejestrze handlowym 
dla firm pojedynczych zgłoszonej firmy : 
„browar piwny w Białe Lazara Tanenbauma 
z Tyczyna" z tem, że właściciel tej firmy 
sam takową swem imieniem i nazwiskiem 
podpisywać będzie.

Rzeszów, 19 marca 1896.
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W depozycie c. k. Sądu powiatowego w Kętach znajdują się przechowane fundusze 
do których od lat przeszło BO ich właściciele się nie zgłosili.

Gr 0 t ó w k a

czł n ie fru - ulokowana w kasie
03

N a z w a  m a s y ktyfiko- oszuzednośei mia-
a

w a n a sta Krakowa

£
zł. ct. Nr.

książecz zł. et.

bez nr spadek Maryi N o w ic k ie j.................................................
masa Kaspra i Tekli G a w ęd ó w ...................................

— 19 — -■ —

dto — — 11019 164 64
3 masa Fani Bloch z B u lo w ic ........................................ — — 10888 15 86

40 spadk. Walentego Kasprzaka z Bulowic . . . . --- __ 10902 114 95
52 spadk. Jana Pawełka z C z a ń c a ................................... ---- — 11025 2 73
56 spadk. Maryi lo  Hodeckiej 2o Rodak z Czańca . . --- — 10909 2 —
65 spadk. Jana Kantego i Franciszka Kozłów z Porąbki --- — 10910 2 61
84 spadk. Bartłomieja Drabka z K o b ie c n ie .................. 1 50 V,

10921
—

85 spadk. Julii Weidinger z K ę t ......................  . . , . r- — 1 97
86 spadk. Katarzyny Kowalskiej z Kobiernic . . . . • — — 26971 12 94
98 spadk. Maryi Ohruszczyńskiej z K ę t .......................... — — 14418 120 77
99 spadk. Jana i Wiktoryi Gamskich z K ę t .................. --- — 11029 352 50

100 spadk. Franciszka i Ludwiki Dworzańskicb z Kęt . — % — — —
109 spadk. Jana Handzlika z Kęt . • .......................... — -- 14421 51 59
119 masa sporna wierzycieli Pawła Kłodzińskiego . • • --- ---- 10946 31 54
131 spadk. Maryi Markielowskiej z Kęt . ...................... --- ---- 25648 U 58
133 spadk. Józefa Matuszkiewicza z K ę t .......................... — --- 10931 2 57
144 spadk. Jana i Anny Sikorskich z K ę t ...................... — — 10934 1359 85
140 spadk. Maryi Rosolik z K ę t ........................................ — 12 — — —

148 spadk. Pawła Stefka z K ę t ............................................ --- — 10936 27 68
149 masa niewiadomych właścicieli . . . .  . . . — — 10938 74 -30
164 spadk. Pawła Więcka z K ę t ........................................ ---- — 14425 2 64
170 spadk. Józefa Piskorczyka z Pisarzowic . . . . 

spadk. Pawła Zborzila z Czańca . . . .  . . .
— — 10949 25 56

175 --- — 10953 104 —
176 spadk. Kaspra Każmierczyka z Nowej wsi . . .  ■ — — 10954 2 13
179 spadk. Józefa Kiwała z Kęt ........................................ — — 10955 2 12
181 spadk. Franciszka i Maryi Olbrzymków z Kęt • • — — — .—
183 spadk. Józefa Kalopa z Kęt . . . .  . . . — 33124 151 14
189 spadk. Wojciecha Miksy z Bielan . . .

spadk. Jana Tobiczyka z Osieka . . . . .
1 37 V, — — —

198 — 11435 57 48
201 spadk. Anny lo  Dzióbek 2o Gabryś z Bielan . . ■ — — 14437 48 63
214 spadk. Resi Libermann z B ulow ic............................... — — . 10980 21 65
221 spadk. Franciszka B la h u ta  z Porąbki . . . — — 10982 104 42
228 spadk. Józefa F o k s a ......................................................... — _ 10987 7 68
231 spadk. Teresy H a n i k ..................................................... ' — — 10892 23 32
247 masa cywilna Józefa Zużołka i Dawida Sowi . . . 1 5 — — —

249 masa cywilna Israela Silbigera . . . . . — 25 — — —
1 252 spadk. Resi Hankom z Bujakowa . . . . . — — 11003 18 88

L. 350 (3062 1 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu w 

sprawie egzekucyjnej Wysokiego Skarbu Pań­
stwa przeciw Dwojrze Pollak, względnie jej 
spadkobiercom pto 44 zł. 88 ct. zamianował 
dla nieznanej z miejsca pobytu E tti z Polla- 
ków Klein kuratora w osobie adwokata dr 
Leiblingera ze substytucyą adwokata dr.Man- 
tla w Tarnopolu i pierwszemu z nich dorę­
czył tus. uchwałę z dnia 20 lutego 1892 1. 
2431 dla E tti z Pollaków Klein przeznaczo­
ną. O czetn się Ettę z Pollaków zamężną 
Klein z tern zawiadamia, żeby ustanowione­
mu kuratorowi potrzebnych udzieliła Infor­
m acji lub innego zastępcę ustanowiła i ta­
kowego Sądowi wymieniła.

Tarnopol, 18 stycznia 1896.

L. 8197 “  (3076 1---3)
Sąd powiatowy w Oświęcimie zawiada­

mia niewiadomego z pobytu Michała Hyia- 
szka, że Agnieszka Boba zapozwała go i 
spólników skargą z dnia 9 b. m. 1. 3197 o 
zapłatę 20 zł., że dla pozwanego kuratorem 
Jana Adamczyka z Broszkowic ustanowiono 
i do rozprawy drobiazgowej termin na 20 
maja l v96 wyznaczono.

C. k. Sąd powiatowy.
Oświęcim, 10 kwietnia 1896.

Wzywa się zatem wszystkich właścicieli powyższych depozytów, aby prawa swoje 
do tychże depozytów służyć im mogące w przeciągu roku, sześciu tygodni i trzech dni 
licząc od ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu w „Gazecie Lwowskiej,, wykazali w tut. 
Sądzie, gdyż w razie przeciwnym depozyta owe funduszowi przepadłośei wydane zostaną. 

Kęty, 31 marca 1896.

L. 15114 (3027 3—3)
0. k. Sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia w sprawie o. k. Prokuratoryi skarbu im. 
Wys. °karhu przeciw Sławie Lei Byk, Łonie 
Bykowi i tow. pto 484 11. 95 ct. z pn. i pto 
594 fl. 3 ct. z pn. adwokata dr. Zioną ku­
ratorem, a zastępcą tegoż adwokata dr. 
Schrenzla dla nieznanego z miejsca zamie­
szkania egzekuta Dony Byka i wzywa się 
zatem Donę Byka, aby ustanowionemu ku­
ratorowi służące do swej obrony środki do­
starczył lub innego zastępcę sobie obrał, 
gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć mogą­
ce szkodliwe następstwa sam sobie przypi­
sać będzie musiał.

Lwów, dnia 11 marca 1896.

100 zł. z pn. w stanie biernym sumy 250 
zł. wa. na karbie 0. wyk. hip. 1. 67 ks. gr. 
gm.  Badrykowce J a n a  Gajdeckiego na rzecz 
Isaka Salzingera zalniabulowanej. ustanawia 
się dis niewiadomego z życia i miejsca po­
bytu Jana Gajdeckiego kuratora w osobie 
dr. Stoklasy adwokata w Zaleszczykach; Jana 
Gajdeckiego wzywa się aby się do ustano­
wionego kuratara zgłosił lub innego 
mocnika sądowi podał.

C. k. Sąd powiatowy. 
Zaleszczyki 11 lutego 1893.

pełno-

L. 4948 (2872 3— 3)
0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia pozwanego Hermana Rosenberga z 
miejsca pobytu nieznanego, iż na prośbę Dy- 
rekeyi Towarzystwa zaliczkowego w Jaworo- 
wie wydano przeciw niemu tusą iową uchwa­
łą z dnia 7 września 1895 1 i 4566 nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 1300 zł. z pn. oraz 
ustanowiono dla niego kuratora w osobie 
adwokata dr. Rosenbacha.

Pozwanemu polecamy, aby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumiał, lub in­
nego pełnomocnika sądowi w czas przedsta­
wił, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisze.

Przemyśl, dnia 28 marca 1896.

L. 695 —  (.2880 3—3)
Domkę Zub z miejsca pobytu niewia­

domą zawiadamia się, że celem doręczenia 
jej tus. uchwały tabularnej z dnia 3 listopa­
da 1895 1. 7929 ustanowiono dla niej kura­
tora w osobie Michała Bnkałę z Hlibowa.

Wzywa się Domkę Zub, by ewentual­
nie innego pełnomocnika ustanowiła.

0. k. Sąd powiatowy 
Grzymałów, 29 lutego 18b'6.

L. 22666 (8028 3 - 3 )
0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnemu Stanisławowi 
Ferdynandowi Piątkiewiczowi, że przeciw 
niemu wydany zos'ał dnia 21 marca i 896
1. 17951 nakaz zapłaty sumy wekslowej 157 
zł- z przyn. na rzecz firmy Albert et Ćomp.

A gdy miejsce pobytu Stanisława Fer­
dynanda Piątkiewieza nie jest wiadome, u- 
stanawiamy dla niego kuratora adw. dr. Leona 
Jekelesa, a zastępcą dr. Bałabana we Lwowie. 

Lwów, dnia 15 kwietnia 1896.

L. 1241 (2953 3—3)
W sprawie zaintabulowania na rzecz 

Dawida Bindnera prawa zastawu dla sumy

L. 2986 “  (2936 3— 3)
G- k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Rzeszowie ogłasza niniejszem, że zarządził 
wpisanie z dniem dzisiejszym w rejestrze 
landlowyin dla firm pojedynczych H. Perl- 
aergera Syn dzierżawca propinacji miasta 
Rzeszowa, tudzież filia rzeszowska przedsię- 
norstwa głównego w Klaśnie pod Wieliczką 
t. j. fabryki rosolisów, rumu i octu z tem, że 
właśei'ielem  firmy tej jest Joachim Szymon 
Perlberger i że tenże sam powyższą firmę 
podpisywać będzie.

Rzeszów, 27 marca 1896,

L. 14288 --------------- (2954 3— 3)
G- k Sąd powiatowy w sprawie urzę­

du podatkowego o intabulacyę egzekucyjnego 
prawa, zastawu dla sumy 1$ zł. 58 ct. usta­
nawia dla niewiadomych z miejsca pobytu 
Jrzefy Babeckiej i Balbiny Babeckiej zatn. 
Kissel kuratorem c. k. notaryusza Grossa w 
Zaleszczykach i powyższych wzywa aby się do 
ustanowionego kuratora zgłosiły lub innego 
pełli1 mocnika sądowi podały.

Zaleszczyki, 18 listopada 1895.

L. 473 (3092)
W krajowej niższej szkole rolniczej 

w Dublanaeh, która ma na celu kształ­
cenie niższych urzędników gospodar­
czych (dozorców i pisarzy) może być 
na rok s/kolny 1896/7 przyjętych u- 
czniów.

Eto chce wstąpić do tej szkoły jako 
uczeń powinien:

1. Naldalej do 1 Czerwca b. r. 
wnieść do Wysoki "go Wydziału krajo­
wego ua ręce Dyrekcyi kraj. szkół rol­
niczych w Dublanaeh podanie z dołą­
czeniem :

a) metryki urodzenia, udowadnia­
jącej, że kandydat ukończył 16 rok 
życia;

b) świadectwa szkolnego z ukoń­
czenia szkoły ludowej i odbycia nauki 
dopełniającej z dobrym postępem;

c) świadectwa moralności i dotych­
czasowego zatrudnienia, wj stawione­
go przez właściwego duszpasterza i 
zwierzchność gm inną;

d) świadectwa ubóstwa lub pise­
mnego zobowiązania się rodziców lub 
opiekunów, poręczającego regularną 
wypłatę należytości za utrzymanie.

2. 0 przyjęciu ostatecznem decy­
duje orzeczenie lekarza zakładowego, i 
wynik egzaminu wstępnego.

Uczniowie niezamożni mogą być 
umieszczeni na koszcie funduszu kra­
jowego, inni płacą 204 zł. rocznie za 
utrzymanie. Nauka trwa trzy lata. Le­
piej przysposobieni i zdolniejsi ucznio­
wie mogą ukończyć szkołę w dwóch 
latach. Każdy wstępujący do zakładu 
powinien być zaopatrzony w dostate­
czną bieliznę.

Bliższych wiadomości udzieli na 
żądanie:
Dyrekcya krajowych szkół rolniczych

w Dublanaeh (p. Lwowem).
Dublany, d. 25 kw ietnia. 1896.

my wekslowej 300 zł. aw. z pn. i takowy 
doręcza w osobie adwokata dr. Juliusza Ale­
ksandrowicza ze substytucyą adwokata dr. 
Saula Goldberga ustanowionemu kuratorowi.

Wzywa się zatem Obaima Kesslera, a- 
żeby kuratorowi potrzebną do obrony infor- 
macyę udzielił lub innego zastępcę zamia­
nował i Sądo wi podał do wiadomości, i leże 
w razie przeciwnym niepomyślne skutki z 
zaniedbania wynikające własnej winie przy­
pisać musi.

Sambor, 4 kwietnia 1896.

L, 30859 (2815 1— 8)
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 

pobytu Gustawa Salzmana, że w sprawie 
egzekucyjnej Samuela Seheuera przeciw niemu 
o zapłacenie 75 zł. wa. z pn., ustanowiony 
został kuratorem tut. adw. dr. A. Bergwerk.

Wzywa się go przeto, aby temu kura­
torowi udzielił potrzebnej iuformacyi lub in­
nego zastępcę ustanowił, gdyż inaczej sam 
złe skutki poniesie.

C. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz, 20 stycznia 1896.

L. 11224 (2851 1—3)
Rymanowski Sąd powiatowy wzywa 

niewiadomą z miejsca pobytu Katarzynę 
z Straehockich l-o Kielarową 2-o N. by do 
spadku po ojcu swym śp. Hryeiu Stracho- 
ekim w Besku 25 stycznia 1895 z pozosta­
wieniem pisemnego kodycylu z daty 16 sty­
cznia 1895 w przeciągu roku tem pewniej 
się oświadczyła — ileże inaczej postępowanie 
spadkowe z ustanowionym dla niej kurato­
rem Szymonem Szałankiewiczem z Beska 
zostanie przeprowadzone.

Rymanów, 10 marca 1896.

L. 2472 (2871 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Jaśle zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Mendla Briicka że przeciw niemu 
oraz przeciw Henie Briiekowej wniosła Roiza 
Briickowa pozew de praes 10 kwietnia 1896
1. 2472 o wydanie nakazu sumy 111 zł. z 
pn. i że wydany wskutek tego nakaz zapłaty 
z dnia 11 kwietnia 1896 1. 2472 doręczo­
nym został kuratorowi adw. .dr. Gaszyńskie­
mu ze substytucyą adw. dr Steinhausa w 
Jaśle ustanowionemu i poleca mu, aby te­
muż kuratorowi potrzebnych środków obro­
ny dostarczył, lub też tut. Sądowi innego 
pełnomocnika wskazał, gdyż w przeciwnym 
raz. e skutki zaniedbań’a sam sobie przypisze.

Jasło, 11 kwietnia 1896.

15364 
0. k.

(2915 3 3) 
Sąd powiatowy miej. del. dla 

miasta Lwowa i tegoż przedm ieść w spra- 
cywilnych oznajmia, nieobecnemuwacb

Edwardowi Jerzemu Heyl, że przeciw niemu 
przez dr Aleksandra Maryańskiego poz^w o 
zapłacenie kwoty 275 zł. wniesionym zo tał.

Gdy miejsce pobytu Edwarda Jerzego 
Heyl nie jest wiadomem, ustanawia się dla 
niego kuratorem ad aetutn dr. Edwarda Ka- 
mińskiego a tegoż zastępcą adw. dr. Andrija 
Kosa i powyższy p zew Vynaczająo termin do 
wniesienia obrony na dzień 15 lipea 1896 o 
godz. 16 rano Sala Nr. III mianowanemu 
kuratorowi się doręcza.

Wzywa się zatem Edwarda Jerzego 
Heyla, aby ustanowionemu kuratorowi służące 
do swej obrony środki dostarczył lob innego 
zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej ze zanied­
bania wyniknąć mogące szkodliwe następstwa 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Lwów, dnia 4 kwietnia 1896.

L 21201 (2805 2—3)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajm>a niewiadomemu z życia i 
miejsca pobytu Mosesowi Dannenhirschowi, 
że przeciw niemu został dnia 2 kwietnia 1896 
do 1. 2120! na rzecz Jakóba Farba wydanym 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 20 i zł. z pn.

Gdy miejsce pobytu Mosesa Dannen- 
birscha nie je-t wiadome, ustanowiono dla 
niego kuratorem adw. dr Rubina Sokala a 
tegoż zastępcą adw. dr. Bubera i wspomniany 
nakaz zapłaty mianowanemu kuratorowi do­
ręczonym zostaje.

Lwów, dnia 4 kwietnia 1896.

L. 7525 (3032 2 - 3 )
C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 

ogłasza niniejszem, że Pan Michał Sawicki 
c. k. notarynsz w Kulikowie w skutek przy­
zwolonego reskryptem c. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości z 23 grudnia 1895 1. 24473 
przeniesienia go na urząd c. k. notaryusza 
w Haliczu z dniem 28 kwietnia 1896 z urzę­
dowania w Kulikowie ustępuje, a dnia 1 maja 
1896 urzędowanie w Haliczu obejmuje.

H. 17936 (2961 1 - 3 )
IJ. k. Cy^ KpaeBHH Ą.TH CnpaB n,irBi.Tb-

hhx y clbBOBi B3iiBae KoacĄoro noci^ana khh-
HCOHOK BK.ia/lKOBIIK ra j .  KaCH m,aflHrlUOH y
JlŁBOBi, h. 19952 Ha hmh „Skarbona gr. kat. 
cerkwi w Oryszkowcach“ Ha 20 3„ip. b. a. 
rjiacauon, KOTpon cTaH 3 ĄHeM 1 cihhh 1896 
KBOTy 23 3*Tp. 35 Kp. BHHOCHTb H H. 84615 
na hmh „ks Antoni Turkiewicz1' u  Ha 60 3.ip. 
8  Kp. Ba. r.laCHHOH, K O T pon CTaH 3 g,H6M 1 
ciuHH 1896 KBOTy 67 3.rp, 41 icp. Ba. bhho- 
cnTb, m,oón KHHacoHKii th  b upoTHry mecTn 
MicHipiB, hhcjlhuh b ó ą  ąhh  Hacni^Horo oro- 
JiomeHH e^HKTy b  „Gazecie lwowskiej” t h m  

neBHiiime npe^nosKHB cy^osit, nosaHK no 
6e3CK)’TeUHOM yH.THBl Toro peHHHHH, KHH- 
3KOHKH Ti 3ÓCTaHyTb y3HaHi Ba aM0pTH30BaHi. 

JlbBÓB, ąhh  28 iiapTa 1896.

L. 8316 (2926)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
Stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
przy istniejącej już firmie : „Stowarzyszenie 
pożyczkowe i oszc ędoości Wzajemna pomoc 
w Podgórzu z poręką nieograniczoną w sądzie 
ząpisane", że na XVI ogólnem Zgromadzeniu 
członków tegoż stowarzyszenia wybrano w 
sposób statutem przepisany, w miejsce ustę- 
pująceg > dyrektora p. W incentego Cichoc­
ki-go, dyrektorem dotychczasowego zastępcę 
dyrektora p. Józefa Stępienia, zaś zastępcą 
dyrektora p. Józefa Domaina emerytowanego 
urzędnika państwowego w Podgórzu, który 
stosownie do przepisu § 35 statutu podpisywać 
będzie firmę Stowarzyszenia, całem imieniem 
i nazwiskiem.

Kraków, dnia 6 marca 1896.

L. 4754 (2755 2—3)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
 ̂ Chairna Kesslera, że na pozew Ecli Segel z 
i praest. 2 kwietnia 1896 1 4754 wydał u- 

chwałą z dnia dzisiejszego nakaz zapłaty su­

L. 2069 (2907 1— 3)
0. k Syd powiatowy w Mielnicy w 

sprawie egzekucyjnej c. k. galic. funduszu 
propinacyjnpgo we Lwowie przeciw Gerscho- 
nowi Schiffmanowi jako z życia i miejsca 
pobytu niewiadomemu pto 25 zł. ustanowił 
dla tegoż kuratorem Icka Eisenberga z Miel­
nicy.

Mielnica, 10 marca 1896.

L. 9304 (2980)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedynczych f i rmy: „Antoni Łuszczkie- 
wiczu przedsiębiorca budowli w Krakowie z 
powodu śmierci właściciela.

Kraków, 13 marca 1896
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X3oru.eede»ru.a. p ry w a tn e ,
D ro b n e  ogłosseniśt

od wyrazu petitem centa, tłustym petitem 
dwa eenty.

H B H B B H O B H H B n
IM Tagle pokojowe po zł. 24 i 35 wyżymaczki do 
-i-TM. wykręcania bielizny, z walcami gumowemi po 
zł. 12.—, 14.—, 16.—, 18.— i 20.— poleca Piotr 
Chrząstowski, handel żelazny we Lwowie, plac Ka­
pitulny 1. 1 (naprzeciw Katedry). 546

Wiktor Berger, Lwów,
ul. Akademicka 1. 8.

angielskie i Swift. 
Cenniki gratis.Rowery w

P olecam  Szanownej Publiczności jadalnię przy 
ul. Mickiewicza 1. 6, gdyż tam się wiktując, 

z eieżkiej ohoroby żołądka się wyleczyłem, Zygmunt 
Milewski. 570

M łody  groszek, zieloną fasolkę, prawdziwe 
grzybki jako świeże jarzyny w hermetycznie 

zamkniętych puszkach blaszanych konserwowane, 
ofiaruje w znanej doskonałości F ab ry k a  kon> 
serwów w Lubyczy k ró lew sk ie j (poczta 
i stacya kolejowa w miejscu.
Młody groszek 1 klgr. puszka A. 75 ct. B. 66 ct., 

C. 56 et., D. 48 ct., E. 40 ct.
Młody groszek 2 klgr. puszka D. 90 ct., E. 75 et. 
Fasolka łamana lub krajana:
21/, kl. I. gatunek — et. II. gat. 65 ct. kraj.
2 -  kl. „ 72 „ II. „ 56 „
l 1/, kl. „ 58 „ II. „ 46 „
1 -  kl. „ 40 „ II. „ 32 ,,
Grzybki prawdziwe pół kilogr. 86 ct.
Noże do otwierania po 20 et.

Można zamawiać u po. Kadernożki w Przemy­
ślu i Stadtmiillera we Lwowie Można już zamawiać 
na nadchodzącą kampanię groszek i fasolkę po tych 
samych cenach: jakoteż szparagi, szampiony maoe- 
doine Julienne, pomidory, konfitury i soki. 479

PARASOLE
angielskie najnowsze systemy, prawdzi­
we paragon półjeclwabne od zł. 1.50, 

jedwabne od zł 4.50 506
G ó r s k i  i  S z y d ł o w s k i

L w ó w , p lac  Maryaclu (rott; H etm ań sk ie j) .

II

Dwa medale otrzymał S. W. NIE­
MO! GWS KI za wyrób znakomitych tu- . 
tek nieklejonych i Takieiu odznaczeniem* 
żadna fabryka tutek poszczycić się nie 
może.

Żądać proszę Tutek flfiemo-
jowskiego. Wszędzie do nabycia.

Korzystni o do sprzedania
z powodu wyjazdu właścicieli d w a  d o i n y  w  L i ­
s k u  (jeden szwajcarski) z ogrodem, nowe, dosko­
nale w zrąb budowane, urządzone z wykwintem, 
przynoszące rocznego czynszu 4U0 zł. (wolne od po­
datku 11 lat). Wiadomość pod adresem W. Jeleński, 

inżynier powiatowy w Gródku.

I C s i ę g ^ r n i a

ricza i  ‘
w e  L w o w i e ,

póleca świeżo wydaną powieść
S I E N K I E W I C Z A  „„

„ Q U O  V A D I S „
w trzech tomach. Cena zł. 6 ct. 50 
z przesyłką pod opaską frankozł. 6.80.,

Henryk Schreiner
czeladnik garbarski, o którym od r. 1887 
słuch zaginął, ma się ziHosió celem 
podjęcia spadku. Ktohy wiedział coś o 
miejscu pobytu rzeczonego Henryka 
Schreinera, zechce podać do wiadomo­
ści podpisanego. Jan Klarenbach, ku­
rator w Rottenhahn, p. Janów, koło 

Lwowa w Galicyi. 567

I S c S u ™
Lwów, ui Kopernika I. 2 

!! N a j t a n i e j  m o ż n a  n a b y ć !!
Książki na m grody pilności,
Książki do nabożeństwa,
Księgi handlowe i pamiętniki,
Albumy na fotografie,
Ramy do obrazów i premij Towarzy­

stwa Sztuk pięknych,
Obrazy świętych różnej wielkości, 
Medaliki, różańce, krzyżyki, krzyże itd. 
Obrazy do kościołów, 543

Cenniki gratis i franko. 
Odsprzedającym znaczny rabat.

M iii, Lwaw, & Korala 1

M T 1 C O H O L jedynie skutecznie działający środek przy naju- 
p o rczy w szem  opilstwie może bez trudu być 

dodany, bo jest bez smaku i pod gwarancją, nieszkodliwy —w skutku niezawodny. 
Podziękowania wyleczonych stoją do dyspozycji. Puszka z opisem użycia 3 z ł , po­
dwójna puszta 5 zł. Nadsyłający kwotę z góry otrzymuje towar franko. Prawdziwe 

tylko u S .  K l e i n a ,  aptekrz w L a g o s  nr. 86 Węgry. 402

Ogłoszenie*
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XXV. Ogólne Zgromadzenie
Akcyónaryuszów galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego w likwidacyi 
odbędzie się we Lwowie dnia 30 maja 1896 o godzinie 5 po południu w lo- 
kalnościach Banku krajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księ­

stwem Krakowskiem (gmach sejmowy).
Porządek dzienny:

1. Zagajenie i powołanie sekretarza i dwóch skrutatorów (§. 43 s ta t)
2. Sprawozdanie komitetu likwidacyjnego za rok 1895.
3. Sprawozkanie komitetu rewizyjnego o bilansie za r. 1895 wraz z wnio­

skami: a) udzielenia absolutoryum komitetowi likwidacyjnemu,
b) postanowienia co do użycia zysku z 1895.

W myśl §§. 33 i 34 P. T. Akcyonaryusze pragnący wziąć udział w tem 
zgromadzeniu, winni swe akcye, najpóźniej do dnia 15 maja 1896 złożyć w 
Ranku krajowym Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem we Lwowie, gdzie otrzymają potrzebną legitymacyę do wzięcia u-
działu w powyższem zgromadzeniu.

 _ —  5 7 2

Zarazem podaje się do wiadomości P T. Akcyónaryuszów, że na poczet 
akey; wypłaca Zakład gotówkę o<l dllia dzisiejszego

p o  2 0 0  z ł .  w .  a .  z a  a k c y ę .
W tvm celu należy przedłożyć Bankowi krajowemu Królestwa Galicyi i 

Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Kraków,skiem we Lwowie dotyczące akcye 
z kuponami do odcięcia kuponów, ostomplowania akcyi i wypłaty powyższej 
kwoty.

Lwów, dnia 24 kwietnia 1896.
Komitet likwidacyjny.

K A N TO R W Y M IA N Y
c. k. uprz. galic, akcyjnego Banku hipotecznego

Iv-u.pvs.je i  s p r z e d a j e
p a p ie ry  w a r to ś c io w e  i m o n e ty

po kursie 47 .iev .nyru  najdokładniejszy aa nie licząc żadnej prowiy.:,
J p w » ą  lo^acj ę poleca

Tableau fotograficzne
Najjaśniejsza Pani w otoczeniu 
63 monarekiń i księżniczek z pod­
pisami francuskimi, w passe-par- 

tout po 4 zł.
Czysty dochód na fundusz pomnika dla 

poległych pod Kóniggraetzem.

W .  W y b r a n o w s k i
f o t o g r a f .

Lwów, ul. Karola Ludwika 3

S ła b o ść  m ę sk a
skutki szczególniej tajnych grzechów młodości 
oraz innych nadużyć iDswząeyeh zdrowie, jak 
pewno i :rw»ie usunąć, poucza jedynie w 
ljktoyeh wydaniach ręspowsaeehaioa* już 
książka ilnutrowkua: 

p  -  Dr. Reteu.’»

f l j c ? h r « ^ a  w ł a s n a .
Cen* wydania ioUs:<>«o />. 1.

Coi.c wyda.-ja niuoiiuoyego zł. 2. 
Tysiącu znalazło w niej objaśnienie swych 
cierpień, a za użycimo kuracji w książce tej 
zaleconej, zupełną swą siłę nn-eks. odzyska. 
Za nadesłaniem franku należytości, otrzyma 
się książkę w koperde franko przez magazyn 
R F. Bierey v: Lipsku (Vorlags-Magazin 
Leipsig, Neumar.ti 34 jer jsiąjnssosfc]). 564

4 p rc . l is ty  ' • a r .  as w e,
47a p rc . lis ty  b tp o tec  iw .
5 p rc . l i s ty  h ip « te « n ii' p rew dow .
4 p rc . i ls ty  Tow#r*y.stłtis. k re d y to ­

w e j  s iew sk ieg o ,
4 1/, p rc . l is ty  Banlra
4 p rc . lis ty  aa s t. B ani n  K rsjow cgn.
5 prc- eb ffgaeye V©wmoaU»e B an k u

krajowego.
i  r e n ty  a n s try a c k ie  i  w ę g ie rsk ie .

które to papiery k&uior wymiany lianka hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje
; cmach .uaikorzyniejszyeh

UWAGA. Kantor wymiany B*nkn hipotecznego przyjmuje od P. T. kupującyeh wszelkie wyloso­
wane, a już płatne miejscowa papiery wartościowe, tudzież zapadłe supony za gotówkę, bez

L5., p?«. p o ży czk ę  k rs jo w ą  g a lic .
4 p rc , pożyczkę krajową galicyjską

’ ń ro n o w ą . 
i  p rc . pożyczkę p ro p iu . g a lic y jsk ą
5 p rc , pożyczkę p ro p . b u k o w iń sk ą  
4 5 p rc . pożyczkę w ęg ie rsk ie j k o le i

p ań s tw  owej 
4 / ,  p rc . pożyczkę p ro p in . węg.
4 p rc . w ęg. o b lig acy e  in d e m n iz .

wszelkiego enia, zaś zamiejscowe jodynie za potrąceniem rzeczywistych kosztów.
Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych 

za zwrotem kosztów, które s»tu ponosi. 3

Liniment. Supsic! mp.
z apteki Richtera w Pradze 

uznane jako znakomite uśmierzające nacie­
ranie; po cenie 40 kr., 70 kr. i 1 fi. do naby­
cia wc wszystkich aptekach. Tego powsze­
chnie ulubionego śiodka domowego należy 
zawszo krótko a węzłowato żądać:

Richtera Liniment z „kotwicą**

i tylko butelki opatrzone znaną marką 
fabryczną „kotwicą11 uznać za praw- tw 
dziwo.

R ichtera apteka pod z łotym  lw e m  w  P radze .

SPÓŁKA I K M I f f l  POLSKA w K r a to m , 
St. Tarnowski. —  Nasze dzieje w

mm

To nowe d r u g ie  w y d a n ie  rozgłośnego dzieła St. Tarnow­
skiego wydaliśmy nadzwyczaj starannie. C zcionki n o w e ,  bardzo 
czytelne, p a p ie r  w e l in o w y ,  — 9 0  r y c in  (w I wydaniu było 36) 
p r z e p y s z n i e  w ykonanych . 67 czarno, 23 w różnych kolorach,

Drugie to  w ydan ie je s t  b a rd z o  ro z s z e rz a n e  i uzu. 
pełnione do ostatniej chwili. — Strona t y p o g r a f ic z n a  3 o p r a w a  
nie mają równych sobie między wydawnictwami polskiemi ostatnich 10 
lat, zwłaszcza jeżęli się weźmie pod rozwagę, że w s z y s t k a  w ykonano 
k ra jo w em i s iłam i i to za c e n ę  wprost b a je c z n ie  nisksy«
1) za 1 egzemplarz broszurowany złr. . . . . .  1 50

Królestwa Galicyi i LoHomeryi 
z W. Ks. Krakowskiem

na rek

189  6
nabyć można 

po cenie 2 z ł. 6 0  ct. w ekspedycji 
„Gazety Lwowskiej.4

Zamiejscowi zechcą przystać 3  sł. 7 0  
et., z których przypada 10 ot. es, opakowanie 
i list frachtowy.

Szematyziu przesyłamy ty lko  za  
uiszczeniem należytoścl z góry. Za pobra­
niem  należytości nie przesyłam y Szema- 
tyzm u.

4)
6)

i
1

5 —

kąrtonowąny
opr. w płótno, wyciski złote i czerwoną, herb Pol­

ski w środku okładki, wykonany w 3 kolorach 
opr. w półskórek francuski lub niemiecki . . . .  
opr. w wyborowy szagren, rogi zaokrąglone, brzegi 

złocone, herb Polski w 3 kolorach
Na porioryum należy dołączyć: 25 ct  

O jg iM  togo jjm t 100 egz . odbitych  m  b ry s to lu , k tó rych  ccaa  za egz. brosz. 
2  K-Hl °£r,,w- w Płot?° 0llk Nr- b słr. L - ,  w w yborow y francusk i szoW .u  fiak 
M r .  5 ) rfr. w  ć e l l u l o z ę  złr. 1 0 ,— .

d l .  l „ d . , ^ ł ? . 2 , t0 J ^ tm U h - .e k tu r ą  zarów no d la  mtodzieiy ja k  i |u;|2j dojrzałych, tak  
d la inoil WtBjJklaflO J»k i Intellgencyt, sdyż  k s iążka  j« s t w  całom zuoozonl.i aki-oślono 
p o p u tan u e . — B y  wobec togo u ł a t w i C  t a n i e  n a b y c i e ,  postanowiliśmy dla kupu- 
tąoyoh w iększą llozhą łn l ły ć  Obry w sposób nastąpo jący :

S ogzom pU ny brotzurowanyoh złr. 7,— (zam iast 7'50)
5 O 15-—i

o  „ , 6 0 . -  ( , 7 5 .— )

,  W  . „ „ 100.— ( „ 150— )
fi ^gaeiRplanly U oło oprawny oh (kartonow any oh) zlr. 8 .— (zam iast 8-50)

i ” 17'->
* ' *> r  .  .  _ 70.— { .  95-—)100 r " I ” ” 120.'— [ , 170—j
Ekspedycya za póprzedniem nadesłaniem należytości lob za zaliczką,

SK21f* Do nabycia w każdej księaanń
kd*-**-'"' —w_________________________ ’  ( .

Z  drutami Wł. Łoiińnlaego ul. Csaraieckiego 1. 12 dota W eraer (L fciiądea W i. J . W eber) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich.


